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P R O T O K Ó Ł NR XXII/2008

z obrad XXII sesji Rady Miejskiej w Brzesku odbytej w dniu:
31 marca 2008 r o k u

w sali obrad Urzędu Miejskiego w Brzesku ul. Głowackiego 51.
Obradom sesji Rady Miejskiej w Brzesku przewodniczył radny Krzysztof Ojczyk Przewodniczący Rady Miejskiej w Brzesku. W sesji udział wzięło 20 radnych:

 Radny (a):
1. Adamczyk Marek,

2. Brzyk Franciszek,
3. Ciurej Tadeusz, 
4. Chmielarz Ewa,
5. Chruściel Józef,
6. Góra Stanisław,
7. Kądziołka Maria,
8. Klimek Leszek,

9. Klimek Mieczysława,

10.Kubas Józef,
11.Kucia Maria,
12.Kwaśniak Adam,
13.Milewski Stanisław,
14.Ojczyk Krzysztof,
15.Pacewicz-Pyrek Katarzyna,
16.Pasierb Tadeusz,
17.Pikuła Lech,
18.Smołucha Adam, 
19.Warzecha Apolonia,
20.Wiśniowski Mirosław.

Radny Jerzy Tyrkiel – nie uczestniczył w obradach Rady Miejskiej w związku z powołaniem go z dniem 17 marca 2008 roku na stanowisku Zastępcy Burmistrza Brzeska.
Ponadto udział w sesji wzięli:
1. Burmistrz Brzeska Grzegorz Wawryka,
2. Sekretarz Gminy Bogusław Babicz,
3. Skarbnik Gminy Celina Łanocha,
4. Zaproszeni goście wg. załączonej listy obecności.
Ad 1.

Otwarcie sesji i stwierdzenie prawomocności obrad.

Przewodniczący Rady Miejskiej Krzysztof Ojczyk otworzył obrady XXII sesji Rady Miejskiej w Brzesku. Powitał zebranych na sali obrad radnych, Pana Burmistrza, Pana Sekretarza Gminy, Panią Skarbnik, radnych, zaproszonych gości i stwierdził, że na stan 21 radnych w obradach sesji uczestniczy 20 radnych, a więc wymagana liczba radnych do podejmowania prawomocnych uchwał.

Ad 2. 

Przedstawienie porządku obrad.

Przewodniczący Rady Miejskiej poinformował, że projekt porządku obrad wraz z materiałami został radnym doręczony w ustawowym terminie, w związku z czym zapytał, czy wszyscy radni otrzymali materiały na dzisiejszą sesję?. 

Następnie Przewodniczący przedstawił porządek obrad sesji:

1. Otwarcie sesji i stwierdzenie prawomocności obrad. 

2. Przedstawienie porządku obrad.

3.  Przyjęcie protokołu z poprzedniej sesji.

4. Interpelacje radnych.

5. Zapytania radnych.

6. Zapytania Przewodniczących jednostek pomocniczych Gminy.

7. Zapytania przewodniczącego Młodzieżowej Rady Gminy.

8. Pisemne sprawozdanie Burmistrza z jego działalności za okres od ostatniej sesji.

9. Sprawozdanie Burmistrza z realizacji uchwał Rady Miejskiej za okres od ostatniej sesji.

10. Sprawozdanie z posiedzeń komisji stałych i doraźnych Rady Miejskiej za okres od ostatniej sesji.

11. Ocena sportu i turystyki w Gminie Brzesko.

12. Sprawozdanie z Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych i Narkomanii.

13. Ocena funkcjonowania Urzędu Miejskiego w Brzesku.

14. Podjęcie uchwał w sprawach:

1) wygaśnięcia mandatu Radnego Gminy Brzesko,

2) zmiany uchwały budżetowej Gminy Brzesko na 2008 rok,

3) określenia górnych stawek opłat ponoszonych przez właścicieli nieruchomości za świadczenie usług w zakresie odbierania i unieszkodliwiania odpadów komunalnych,

4) przyjęcia od Wojewody Małopolskiego zadań w zakresie prowadzenia utrzymania grobów i cmentarzy wojennych położonych na terenie Gminy Brzesko,

5) wyrażenia zgody na udzielenie bonifikaty od opłaty z tytułu przekształcenia prawa użytkowania wieczystego w prawo własności,

6) zmiany uchwały Rady Miejskiej w Brzesku Nr XXI(140)2008 z dnia 27 lutego 2008 roku w sprawie ustalenia opłat za świadczenia prowadzonych przez Gminę Brzesko przedszkoli publicznych,

7) przekazania skargi do rozpatrzenia zgodnie z właściwością,

8) rozpatrzenia skarg na Burmistrza Brzeska, 

9) rozpatrzenia skargi na działalność Burmistrza Brzeska,

10) rozpatrzenia wezwania do usunięcia naruszenia prawa, 

11) rozpatrzenia skargi złożonej przez Panią Maria Zachara na działalność Burmistrza Brzeska.
15. Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych.

16. Odpowiedzi na zapytania przewodniczących jednostek pomocniczych gminy.

17. Odpowiedzi na zapytania Przewodniczącego Młodzieżowej Rady Gminy.

18. Wolne wnioski i zapytania.

19. Zamknięcie obrad sesji.

Zapytał czy do przedstawionego porządku obrad są uwagi czy propozycje? 

Radny Lech Pikuła w imieniu Klubu Radnych Wspólnoty Samorządowej zgłosił wniosek o zdjęcie z porządku obrad sesji w pkc.14, ppkt.11 projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi złożonej przez Panią Maria Zachara na działalność Burmistrza Brzeska, z dwóch powodów, ponieważ zaistniały nowe okoliczności. Odpowiedź na skargę została udzielona z opóźnieniem, ale została udzielona i automatycznie staje się ona bezprzedmiotowa, nie ma też opinii radcy prawnego. Ewentualnie radny wnioskuje, jeżeli nie zdjęcie projektu uchwały to wniesienie go pod obrady komisji Rewizyjnej i rozpatrzenie w terminie późniejszym.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk wyjaśnił, że brak opinii prawnej do projektu uchwały, który został złożony w terminach określonych w statucie, oznacza zgodnie z zapisami tegoż statutu uznanie projektu uchwały od strony formalno-prawnej bez zastrzeżeń. Jako Rada jesteśmy zobowiązani rozpatrzyć skargę. Przykładem obligującym nas do rozpatrzenia skargi jest niedawne rozstrzygniecie Wojewody Małopolskiego. Uważa więc za konieczne rozpatrzenie skargi przez Radę Miejską. Wniosek radnego oczywiście poddam pod głosowanie i radni zdecydują, czy projekt tej uchwały zostanie ściągnięty z porządku obrad sesji. Poprosił przewodniczącą Komisji Rewizyjnej o zabranie głosu w tym temacie. 
Radna Maria Kądziołka - skarga Pani Marii Zachara rozpatrywana była na kolejnych trzech posiedzeniach Komisji. Została skierowana do radców prawnych w celu wydania stosownej opinii prawnej. Niestety, Komisja nie otrzymała takowej opinii, natomiast skarga została przez Komisję zbadana bardzo dogłębnie i szczegółowo. Dlatego też wnioskuję, aby Rada podjęła uchwałę w tej sprawie. Ponadto, zgodnie z obowiązującymi przepisami skargę Rada musi rozpatrzyć w terminie określonym w KPA. To, że radcy prawni nie zdążyli wydać stosownej opinii, zapewne omówione zostanie później w temacie dotyczącym oceny pracy Urzędu Miejskiego. Pragnę natomiast zwrócić uwagę na fakt, iż Komisja Rewizyjna przy 1 głosie wstrzymującym postanowiła uznać skargę za zasadną i przekazać ją Radzie Miejskiej w celu podjęcia na dzisiejszej sesji do ostatecznego rozstrzygnięcia. Dlatego w imieniu Komisji Rewizyjnej wnoszę o podjęcie przedmiotowej uchwały. Z takim wnioskiem wystąpiła Komisja Rewizyjna.
Innych uwag do porządku obrad radni nie zgłosili, w związku z powyższym Przewodniczący Rady Miejskiej poddał pod głosowanie wniosek radnego Lecha Pikuły o skreślenie z porządku obrad sesji w pkc.14, ppkt.11 tj. podjęcia uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi złożonej przez Panią Maria Zachara na działalność Burmistrza Brzeska.
Wniosek głosowano: 8 za, 9 przeciw, 2 wstrzymujące – wniosek nie uzyskał wymaganej bezwzględnej większości.

Ad.3. Przyjęcie protokołu z poprzedniej sesji.

Protokół z sesji Rady Miejskiej odbytej w dniu 27 lutego 2008 roku został przyjęty 16 za, 

1 wstrzymujący, reszta radnych nie głosowała.
Ad.4. Interpelacje radnych.

Radna Maria Kądziołka 
- zgodnie z § 39 Regulaminu Rady Miejskiej w Brzesku stanowiącym załącznik Nr 5 do Statutu Gminy Brzesko niniejszym składa następujące interpelacje:
1. W związku z faktem, iż ruszył program budowy boisk sportowych „Moje boisko, Orlik 2012" niniejszym zgłaszam wniosek o rozpoczęcie działań związanych  z usytuowaniem takiego kompleksu boisk na terenie łąk znajdujących się pomiędzy Osiedlem,,Kościuszki-Ogrodowa, a Osiedlem „Kopaliny-Jagiełły".
Należy tutaj zaznaczyć, iż za podjęciem działań w celu usytuowania kompleksu boisk właśnie na tym teren przemawiają między innymi:
1) teren ten idealnie nadaje się na usytuowanie kompleksu boisk, a ponadto
prawie w całości stanowi własność gminy Brzesko;
2) teren ten leży pośrodku dwóch wielkich Osiedli mieszkaniowych tj. Osiedla
„Kościuszki-Ogrodowa" oraz Osiedla „Kopaliny-Jagiełły", gdzie mamy
bardzo dużą liczbę dzieci i młodzieży. Łącznie liczba mieszkańców na tych
dwóch naszych Osiedlach przekracza 6 tysięcy, a należy zaznaczyć, iż
Osiedla te bezpośrednio przylegają do dużego Osiedla Brzezowieckie i Stare
Miasto. Jak z powyższego wynika można tutaj stworzyć wspaniałe warunki
dla wypoczynku, rekreacji i rozwoju sportu dla dzieci i młodzieży z całego
miasta;
3) teren ten jest położony prawie w centrum miasta, gdzie jest wszędzie blisko.
To tylko niektóre walory przemawiające za tym, aby właśnie tutaj zlokalizować kompleks boisk. Nie należy zapomnieć również o tym, iż poprzez utworzenie takiego kompleksu sportowego dzieciom i młodzieży zapewni się warunki do godnego spędzania czasu wolnego.
2. Kolejna interpelacja dotyczy budowy Dworca PKS-u w Brzesku.
Bardzo szumnie przez byłe władze naszej gminy zapowiadana była budowa w Brzesku dworca PKS z prawdziwego zdarzenia. W jednym z wydań Kroniki Krakowskiej pokazywane były makiety tegoż dworca oraz szumne zapowiedzi jego budowy.
W związku z powyższym mam pytanie - na jakim etapie są prace związane z przedmiotową inwestycją, co zostało w tej kwestii przez poprzednie władz Brzeska zrealizowane, na jakim etapie są prace związane z przedmiotową inwestycją. Przejeżdżając obok terenu, na którym planowana była /czy jest/ budowa dworca widać walącą się wiatę oraz dziko rosnące krzaki i chaszcze.
Bardzo proszę o dogłębna informację w przedmiotowej kwestii.
3. Następna interpelacja związana jest z miejscowością Bucze.
Proszę o wyjaśnienie - czy na terenie Sołectwa Buczę została udzielona koncesja na eksploatację piasku /kruszywa/, a jeżeli tak, to proszę o następującą informację:
1) czy zainteresowani mieszkańcy Sołectwa Buczę byli poinformowania o tym fakcie?,
2) czy jest opracowany plan zagospodarowania przestrzennego wymagany dla obszaru górniczego, jakim jest kopalnia piasku?,
3) czy Urząd Miejski w przedmiotowej sprawie wydawał stosowną opinię w formie postanowienia?,
4) czy jest zatwierdzony plan ruchu dla kopalni piasku oraz czy Burmistrz Brzeska przed zatwierdzeniem planu ruchu wydała w przedmiotowej sprawie stosowną opinię?,
5) czy w wydanej opinii została uwzględniona sprawa transportu piasku /kruszywa/?,
6) czy plan ruchu został zatwierdzony przez Okręgowy Urząd Górniczy, który jest zezwoleniem na eksploatację piasku?,
7) dla kogo został zatwierdzony plan ruchu?
Interpelacja moja związana jest z prośbą skierowana do mnie przez mieszkańców Sołectwa Buczę o wyjaśnienie przedmiotowej sprawy.
4. Winda w UM w Brzesku

 Kolejna sprawa, którą chciałam poruszyć dotyczy osób niepełnosprawnych, a dokładniej mówiąc ułatwienia im załatwiania spraw w Urzędzie Miejskim oraz Starostwie Powiatowym w Brzesku.
W obecnej sytuacji osobom niepełnosprawnym niesłychanie trudno jest załatwiać sprawy, tak w Urzędzie Miejskim, jak również w Starostwie Powiatowym, gdyż bariery architektoniczne, w tym przypadku schody uniemożliwiają im poruszanie się w budynku. Rada Osób Niepełnosprawnych dogłębnie przeanalizowała tę sprawę i podjęła stosowne wnioski. W ślad za dyskusją i podjętymi rozstrzygnięciami zwracam się do Pana Burmistrza z gorącą prośbą   o podjęcie działań związanych z montażem w Urzędzie Miejskim windy dla osób niepełnosprawnych.
Działania te będą musiały być podjęte przez dwa Samorządy tj. Gminę Brzesko i Starostwo Powiatowe, gdyż winda będzie służyła osobom załatwiającym sprawy w tych właśnie urzędach. Także koszty związane z montażem windy rozłożą się na obydwie strony tej inwestycji. Należy zaznaczyć, iż na realizację takiej inwestycję można pozyskać środki pozabudżetowe, między innymi z Państwowego Funduszu Osób Niepełne sprawnych.
Jest to bardzo poważny problem, dlatego w imieniu osób niepełnosprawnych oraz starszych zwracam się z prośbą do Pana Burmistrza o podjęcie kroków w celu montażu w budynku Urzędu Gminy i Starostwa Powiatowego windy.
5. Dojazdy do bloków.
Zdaję sobie sprawę, iż problem który chcę poruszyć nie należy bezpośrednio do kompetencji gminy, jednakże dotyczy on mieszkańców naszej wspólnoty samorządowej, dlatego zwracam się do Pana Burmistrza o pomoc w jego rozwiązaniu.
Około dwadzieścia pięć lat temu oddano do użytku na terenie Osiedla Ogrodowa bloki Nr 14, 15 i 16. Tak nieodpowiedzialnie je zaprojektowano, iż blok nr 14 pozostawiono bez koniecznej drogi dojazdowej, a do bloku nr 15 jest dojazd jednakże zakończony ślepą uliczką.
I właśnie tutaj zaczyna się problem - do bloku Nr 14 nie może dojechać ani karetka pogotowia ratunkowego, ani Straż Pożarna. Jest to bardzo poważny problem szczególnie dla mieszkańców tych dwóch bloków 14 i 15.
W ostatnim czasie miały miejsce zdarzenia - karetki pogotowia ratunkowego nie mogły dojechać do ciężko chorych osób do bloku nr 14, jak również /w nieodległej przeszłości/ Straż Pożarna nie mogła dojechać do pożarów w tymże bloku.
W terenie tym Spółdzielnia Mieszkaniowa oraz gmina posiadają działki i wspólnymi siłami można doprowadzić do tego, aby tak zorganizować ruch, ażeby służby medyczne i ratownicze mogły nieść pomoc, nie powodując przy tym żadnego utrudnienia czy uszczerbku dla mieszkańców bloków. Ponadto, koniecznym jest przyjęcie takiego rozwiązania, aby otworzyć ślepą uliczkę przy bloku nr 15, by nie była już zamkniętą ślepą droga, tylko aby możliwy był wyjazd w drugą stronę /stworzyć objazd okrężny/. Podam przykład z ostatniego okresu - karetka pogotowia ratunkowego przyjechała do ciężko chorego i zatrzymała się pod blokiem nr 15, a to uniemożliwiło wyjazd/przyjazd pod blok innym samochodom. Co byłoby, gdyby konieczna była w tym samym czasie pomoc innych służb ratowniczych?
Mając powyższe na uwadze zwracam się do Pana Burmistrza o pomoc w przedmiotowej sprawie.
Radna Katarzyna Pacewicz-Pyrek: 

1. Na ręce Burmistrza i radnych brzescy przedsiębiorcy złożyli pismo w sprawie ewentualnej budowy kolejnych sklepów wielko powierzchniowych. W tym piśmie wyraźnie protestują przeciwko budowie następnych tego typu obiektów na terenie Brzeska widząc w tego typu placówkach zagrożenie dla lokalnych handlowców. Zwracam się z apelem by przy konstruowaniu warunków przetargów na grunty na Pomianowskim Stoku tak je skonstruowano, by oferenci chcący wybudować tu kolejne hipermarkety otrzymywali punkty ujemne, ważne by oferta przetargowa promowała zakłady produkcyjne i usługowe,które również dają miejsca pracy, a nie przyczyniaj ą się do powolnej agonii rodzimych przedsiębiorców. 
2. Zwracam się również z apelem by społeczeństwo naszej gminy zostało uświadomione skąd wynikają podwyżki za wywóz odpadów stałych jak również konieczność podniesienia górnych stawek za ich wywóz i unieszkodliwianie i jaki ma cel określenie górnych stawek. 
3. Mieszkańców interesuje dalsza kanalizacja gminy. Są na terenie miasta ulice, na których w dalszym ciągu nie ma kanalizacji. Padają zapytania czy inwestować w przydomowe oczyszczalnie ścieków, bowiem wywożenie nieczystości jest uciążliwym procederem. Zwracam się z prośbą by na zebraniach wiejskich i osiedlowych przedstawiono mieszkańcom perspektywy kanalizacji gminy i ewentualne korzyści z budowy przydomowych oczyszczalni ścieków.
Radny Mirosław Wiśniowski 

W nawiązaniu do niezrealizowanych wniosków Komisji Gospodarki Finansowej Składam interpelacje:
1. Pierwsza z nich dotyczy głównego problemu naszej Gminy a mianowicie wyboru wariantu zjazdu z autostrady, będącego zarazem częścią drogi tranzytowej Warszawa - Krynica.
Pomimo wniosku dwóch komisji: Komisji Gospodarki Komunalnej Ochrony Środowiska i Rolnictwa oraz Komisji Gospodarki Finansowej - wniosku zatwierdzonego jednogłośnie i pozytywnie opiniującego nową trasę przebiegającą na zachodnich obrzeżach miasta - do tej pory opinia ta wraz z uwagami ze strony urzędu nie została przekazana do GDDiA w Krakowie. Proszę o przyspieszenie prac związanych z zatwierdzeniem wariantu wskazanego przez komisje Rady Miejskiej w Brzesku.
2. Druga interpelacja dotyczy budowy nowego odcinka drogi, łączącego ul. Bernackiego w Brzesku z ulicą Zagrody w Okocimiu. Wniosek na wykonanie koncepcji połączenia był wielokrotnie składany już w kadencji rady wiatach 1998- 2002, najczęściej przez byłego radnego p. Adama Kurala, z którym miałem przyjemność pracować w Komisji Prawa i Porządku Publicznego. Wybudowanie tego około trzy stumetrowe go odcinka drogi spowoduje skrócenie o około trzy kilometry drogi z Tarnowa do Okocimia i odciąży ruch na głównych drogach w Brzesku.
3. Kolejna interpelacja dotyczy wykonania dokumentacji technicznej na budowę chodników i modernizacji ulicy Wiejskiej na odcinku od skrzyżowania z ul. Leśną do ul. Kossaka. Wniosek o modernizację dwustumetrowego odcinka ulicy Wiejskiej został skierowany do byłego Burmistrza w lutym ubiegłego roku, niestety były Burmistrz nie chciał - bo zapewne nie musiał - zainteresować się problemami ulicy Wiejskiej w Brzesku.
4. I ostatnia interpelacja-nie związana z niezrealizowanymi wnioskami komisji. Uprzejmie proszę o wykonanie remontu 30 metrowego odcinka chodnika w rejonie Placu Kazimierza, przy przystanku dla busów pomiędzy budynkiem Domu Nauczyciela, a budynkiem Galerii „Stara Łaźnia". Stan tego chodnika stanowi zagrożenie dla pieszych. Pisma zainteresowanych mieszkańców wraz z prośbą o remont chodnika i o nową lokalizację przystanku dla busów były wcześniej składane do burmistrza Brzeska.
Radny Józef Kubas: 

1. Interpelacja dotyczy parkowania samochodów przy ul. Okocimskiej, w czasie trwania meczów III ligowej drużyny Okocimskiego Klubu Sportowego.

Kibice przyjeżdżający na mecze Okocimskiego parkują najczęściej wzdłuż wąskiej ulicy Okocimskiej, często stojąc w kałużach wody, w błocie, na wysokich krawężnikach czy za znakami zatrzymywania się i postoju. Nadmienia, że ulica Okocimska staje się wtedy bardzo wąska do swobodnego przejazdu dużych wozów straży pożarnej czy policji. W przypadku tzw. zadymy wywołanej przez pseudo kibiców, może ten fakt decydować o skutecznej interwencji służb porządkowych. Naprzeciwko wlotu ulicy Świerkowej do ul. Okocimskiej znajduje się ogromny i strzeżony parking Browaru Okocim, który w czasie meczów pucharowych, był dostępny dla kibiców sportowych. Może władze Browaru Okocim, udostępniłyby ten plac, na parking w czasie meczów naszej drużyny. Na pewno kibice będą wdzięczni za pozytywne rozwiązanie tego problemu.
2. Interpelacja dot. promocji naszego miasta i okolicy.

Nasze miasto z roku na rok pięknieje, zamontowane w 2007 roku estetyczne wiaty dla pasażerów komunikacji zbiorowej, czy aluminiowe tablice informacyjne Urzędu Miejskiego w Brzesku, są przykładem dobrej promocji miasta. Jednak musi stwierdzić, że potencjalny turysta, nie bardzo wie, co można zwiedzać w Brzesku i okolicy. Proponuję, postawić w rynku, na Placu Kazimierza i na przelotowym przystanku PKS przy ul. Uczestników Ruchu Oporu, tablice informacyjne lub makiety, o propozycjach turystycznych Brzeska i okolicy. Radny uważa, że nie będą to koszty duże, a efekt promocyjny znakomity.

Na ostatniej sesji apelował abyśmy zaczęli sprzątać tereny wokół sklepu LIDL i CARFUR, z przyjemnością stwierdza, że wokół sklepu CARFUR jest czysto i super wysprzątane, gorzej jest przy sklepie LIDL, ale widać, że tam ktoś sprzątał i to się ceni. Natomiast Panie Burmistrzu nie mogę się zgodzić z odpowiedzią dot. dostępności głównej alejki w Ogrodzie Jordanowskim dla mam z wózkami oraz starszych osób. Ta alejka jest naprawdę najpilniejszą potrzebą do załatwienia, tą interpelację piszę już po raz trzeci, jeżeli ktoś tam połamie ręce to będzie kłopot. Należy tam wykonać 5 cm wylewkę, bo w chwili obecnej co już sprawdził jest tam tragedia.
Radny Tadeusz Ciuraj:
1. Na ostatniej sesji zwracałem uwagę na dzikie wysypiska śmieci znajdujące się wzdłuż torów kolejowych, a ciągnące się od lasu Szczepanowskiego, aż do drogi, która prowadzi w stronę stawu Wolnego. Drugi obraz, na który zwróciłem uwagę to ulica Dworcowa, której to znajduje się wylęgarnia kurcząt, a wzdłuż ogrodzenia tejże wylęgarni duża ilość leżących śmieci. Rozumiem, iż droga ta nie jest Gminna, ale ktoś tam musi zrobić porządek. Aby nie powtarzała się sytuacja z lat poprzednich, iż śmieci zostaną zarośnięte trawą której nie będzie miał kto wykosić, bardzo proszę Pana Burmistrza o wyznaczenie osoby odpowiedzialnej za rozeznanie tychże spraw, aby zniknęły na dzień dzisiejszy te niechlubne widoki, a następnie trawa była na bieżąco koszona, bo tak sobie myślę, iż one z pewnością nie przysparzają pozytywnej opinii naszemu miastu.
2. Mieszkańcy ulicy Łączyska zwracają się z prośbą o wykonanie oświetlenia drogi biegnącej wzdłuż torów kolejowych, a prowadzącej do ich osiedla. Nadmieniam, iż odcinek ten znajduje się blisko terenu zalesionego i wszyscy mieszkańcy, a szczególnie dzieci boją się nim poruszać po zmroku. Poza tym kilkukrotne interwencje o wykonanie remontu tej części drogi nie przyniosły żadnego pozytywnego skutku, a wygląd jej przypomina drogę księżycową. Dlatego zwracam się do Pana Burmistrza o wnikliwe rozpatrzenie tej prośby i zadość uczynienie tym mieszkańcom, bo po ostatnich latach zastoju w tej części miasta coś im się należy.
3. Zwracam się z prośbą do Pana Burmistrza o podjęcie działań zmierzających do wyremontowania nawierzchni ulicy Wyspowej, w której powstały dołki po długotrwałym jej użytkowaniu. W tym miejscu należy zaznaczyć, iż dywan asfaltowy na w/w drodze w całości został wykonany z inicjatywy i za fundusze mieszkańców. Wobec powyższego uważam, iż Miasto nie ponosząc kosztów związanych z budową tej drogi powinno ją w pierwszej kolejności wyremontować.
Radna Adam Kwaśniak zgłosił następujące interpelacje:
1. Poprawy nawierzchni wylotu z ulicy Zielonej na Głowackiego.
Ponownie zwracam się o udrożnienie odpływu wód opadowych na wyjeździe z ul. Zielonej na Głowackiego.
2. Wykonywanych prac na parkingu przy ul. Głowackiego.
Na bezpłatnym parkingu przy ul. Głowackiego, w części, na której składowana jest kostka brukowa w ostatnich dniach wykonano słupki pod ogrodzenie. W związku z tym proszę o informacje, czy odgradzany teren został odsprzedany lub wydzierżawiony.
3. W sprawie usunięcia fundamentów po budynku przedszkola na terenie Ogródka Jordanowskiego.
Zwracam się z prośbą o usunięcie fundamentów po budynku przedszkola w Ogródku Jordanowskim, gdyż stwarzają niebezpieczeństwo dla bawiących się dzieci.
4. W sprawie placu po budynku poczekalni PKS.
Proszę o położenie płyt chodnikowych (mogą być używane) w miejscu po budynku poczekalni PKS. Obecnie wysypany jest tu drobny kamień, który zagraża bezpieczeństwu przechodniów i nie jest estetyczny.
5. W sprawie cmentarza wojennego w Brzesku. Proszę o przedstawienie planu remontu cmentarza wojennego na bieżący rok. Priorytetem powinien być remont nagrobków w ramach środków finansowych z budżetu gminy.

Radna Ewa Chmielarz 
1. Proszę o uzupełnienie oświetlenia ulicznego wsi Mokrzyska na ulicach:
- Gibałówka w stronę Szczepanowa - jest to droga zakrzaczona, niebezpieczna
 w porze wieczorowej,
 - Siostry Faustyny-na łuku drogi na Bucze naprzeciwko Pana Bronisława
  Barnasia.
2. W dniu 31.01.2007 roku, złożyłam interpelacje odnośnie regulowania stanu
prawnego dróg. Chodzi tutaj o przekwalifikowanie "dróg do pól" na "drogi
gminne". Proszę o podanie, ile już zostało przekwalifikowanych takich dróg od
tego czasu i w jakich miejscowościach.
    3. Proszę o zwrócenie się do Generalnej Dyrekcji Dróg i Autostrad z prośbą, aby dokończyć w Mokrzyskach budowę chodnika. Jest to około 500 metrów. Przy tym odcinku drogi mieszka około 15 dzieci i jest to odcinek bardzo niebezpieczny-droga jest zniszczona przez duże samochody i są zakręty.

Radny Stanisław Milewski zapytał Pana Burmistrza, mamy koniec marca, czy są już ogłoszone przetargi na remonty dróg. Gdy wybierzemy się w teren po raz kolejny prosi, aby przyglądnąć się jakości znaków drogowych. Tak nie może być, znaki są poprzewracane, przerdzewiałe. Pan Kierownik Piela robi, co tylko może w tym zakresie, uważa, że należy się jak najszybciej zająć tym tematem, bo inaczej to dojdzie do jakiegoś nieszczęścia.
Ponadto radny zapytał, w temacie środków finansowych zabezpieczonych w budżecie roku 2008 na remont przedszkola w Buczu. Do chwili obecnej nic w tym temacie się tam nie dzieje. Obawia się bo niedługo nadejdą wakacje i aby się nie okazało, że będziemy zmuszeni wozić nasze dzieci do przedszkoli w innych gminach. Postanowił sobie, że będzie teraz nagminnie w tym temacie przypominał się na każdej sesji, bo przedszkole w Buczu musi zostać zrobione. 
Radny Franciszek Brzyk:
1. Na ostatnim posiedzeniu Komisji Finansowej RM w Brzesku została przedstawiona koncepcja budowy hali sportowej przy SP. Nr 3 w Brzesku. Z przedstawionych przez pracowników UM w Brzesku założeń wynikało, że ma to być pełnowymiarowa hala z widownią oraz parkingami w jej otoczeniu. W uchwalonej przez RM w Brzesku uchwale budżetowej na rok 2008 zostały zawarte działania w zakresie opracowania 3 projektów sal gimnastycznych tj. SP Nr 3, PG Nr l w Brzesku oraz SP w Morzyskach. Z dyskusji, jaka się toczyła przed uchwaleniem budżetu oraz w ostatnich dniach nie wynikało, aby w założeniach koncepcyjnych ujmować obiekt o takich rozmiarach. W związku z tak szybkim przebiegiem działań w tym zakresie proszę o udzielenie odpowiedzi na następujące pytania:
1) Dlaczego w okresie od uchwalenia budżetu do ostatniego posiedzenia Komisji Finansowej RM w Brzesku odpowiednie wydziały oraz pracownicy nie przygotowali założeń do specyfikacji koniecznej do ogłoszenia przetargu na opracowanie dokumentacji budowy sal sportowych? W okresie trzech miesięcy można było takowe założenia przygotować oraz przedyskutować na posiedzeniach komisji. Informacje o programach, do których można będzie aplikować o środki na budowę takich obiektów były znane nie od dziś. Skąd, więc nagle taki pośpiech?

 2) Czy założenia ujęte w specyfikacji są skorelowane z budżetem Gminy i jest szansa realizacji takiego przedsięwzięcia bez udziału środków zewnętrznych?
 3) Czy lokalizacja hali (na zapleczu osiedla mieszkaniowego) została dobrze przemyślana z uwzględnieniem dojazdu do niej, parkingów itd.? 
 4) Czy jest, chociaż wstępna opinia mieszkańców?
5) Czy ewentualne większe dofinansowanie do budowy obiektu o takich wymiarach równoważy późniejsze jego wykorzystanie? Kolejna duża sala sportowa jest już zaprojektowana w Brzesku przy ZSP Nr 2?.

Pytania i wątpliwości nie oznaczają dezaprobaty dla budowy sal sportowych. Aprobatę RM wyraziła jednogłośnie uchwalając budżet, a w nim środki na projekty techniczne 3 sal.
6) Podczas wizyty w roku ubiegłym w SP Nr 3 w Brzesku Komisja Oświaty zapoznała się z warunkami jej funkcjonowania i złożyła wniosek o jak najszybsze rozwiązanie sprawy dojazdu do szkoły zwłaszcza parkingu, gdzie rodzice mogliby bezpiecznie wysadzać dzieci przywożone do szkoły. Na jakim etapie są działania w tym zakresie.

2. Ciesząc się z realizacji przez Pana Burmistrza założeń w zakresie utworzenia komórki
zajmującej się pozyskiwaniem środków zewnętrznych m. in. na inwestycje gminne, wracam się z prośbą o umieszczenie w przydziale czynności osób, które zostaną do tego
oddelegowane wsparcia organizacji pozarządowych, które zechcą podjąć działania w tym
zakresie. Dotyczy to oczywiście tych, które funkcjonują na terenie naszej Gminy.
Ad.5. Zapytania radnych.

Radny Lech Pikuła - jestem w posiadaniu oceny pracy Pana Łukasza Kornasia redaktora Naczelnego naszego BIM-u, którego dokonała Rada Programowa BIM-u. Tą ocenę otrzymał również Pan Przewodniczący i Pan Burmistrz. Na podstawie dwóch ostatnich miesięczników ta ocena jest nie ciekawa, spora ocena jest na podstawie lutowego wydania. Jest niestarannie przygotowany materiał, redagujący dokonuje niewłaściwej selekcji materiałów, które w zdecydowanej większości zarówno pod względem merytorycznym jak i językowo-warsztatowym nie spełniają wymogu profesjonalizmu, bez porównania jest gorsza od poprzednich szata graficzna. W dziale doboru i selekcji materiału brak należytej staranności w planowaniu pisma, w którym nie uwzględniono informacji istotnych z punktu widzenia gminy jak i lokalnej społeczności. Gazetę zmniejszono o 4 strony w porównaniu do poprzednich wydań i mało tego znalazły się powtórzone informacje o brzeskich pięcioraczkach i finale wielkiej orkiestry świątecznej pomocy, oraz informacje zdezaktualizowane o jasełkach i planie pracy Rady Miejskiej na styczeń. Jeśli chodzi o sposób prezentacji materiałów, kompozycja gazety jest chaotyczna i przypadkowa. Bardzo niepokojąca jest publikacja zdjęcia osadzonego człowieka - chodzi o tekst o gwałcicielu - redagujący w sposób niedopuszczalny naruszył prawo, za co wydawcy BIM-u grożą surowe konsekwencje, a wydawcą jest Pan Burmistrz. Pan redaktor wbrew zapowiedziom ulepszenia szaty graficznej nie opracował żadnej koncepcji wizji łamania gazety, łamanie to podobne jak zesłane do druku teksty jest niestaranne, niechlujne i przypadkowe. Redagujący zmienił przejrzystą winietę tytułową miesięcznika na graficzny bohomaz źle komponujący się szczególnie z taką formą okładki, na której eksponuje się portret osoby, a można było wykorzystać poprzednią winietę, ale nie zwrócono się o zgodę publikacji do właścicieli praw autorskich. Jeśli chodzi o błędy redaktorsko-techniczne teksty nie są należycie opracowane i zredagowane, można odnieść wrażenie,że teksty nie tylko nie zostały poddane adiustacji a także, że korektor nie posiada odpowiednich kwalifikacji na co podawane są przykłady. Znaleźć można błędy językowe i logiczne świadczące o niezrozumieniu podstawowych pojęć, na co podawane są przykłady. Ponadto są błędy gramatyczne i słownikowe, naruszenie kompetencji językowej, w końcowym wywiadzie z panem burmistrzem być może nie zamierzonym jest fragment wywiadu, złośliwość pod adresem burmistrza tj. stwierdzenie ”na koniec gratulacje sugeruje, że kończy pan burmistrz urzędowanie”. Są też aspekty humorystyczne np. tekst autorstwa pani radnej Pacewicz-Pyrek, gdzie możemy się dowiedzieć, że kobiety cyt. „są zdecydowanie wyżej, jeśli chodzi o etapy ewolucji, niż panowie”, no ja pani radna tego nie uważam. W wydaniu marcowym pan burmistrz znalazł się tle lokalnego posła PIS, oraz Jarosława Kaczyńskiego, który wg. redagującego jest nadal premierem RP. Bardzo interesujące są wyznania osobiste Pana Łukasza Kornasia w artykule wstępnym, z których dowiadujemy się, że cyt. „w wieku dziecięcym dysponował on małą sikawką, ale z biegiem lat jego oręż zwiększał siłę, zasięg działań operacyjnych, obejmował coraz to większy obszar, cel ataków zmieniał się znacząco, wiadro wody i pisk dziewcząt była to największa przyjemność sztubaka.” Rewelacją jest też, że starożytny Rzym to najbardziej kapitalistyczny kraj świata, czy na tym ma polegać zapowiadane ubogacenie BIMU, biorąc pod uwagę, że BIM jest jednym z podstawowych narzędzi promocji wewnętrznych samorządu lokalnego Brzeska. Pan Łukasz, któremu język polski nastręcza nie małych trudności przeobraził się w narzędzie ośmieszania całej gminy. Rada programowa stwierdza, że zarówno dobór materiałów jak i uchybienia redakcyjne, błędy rzeczowo-językowe i stylistyczne dyskwalifikują Pan Łukasza Kornasia jako dziennikarza i redaktora trudno, bowiem posądzać go o to, że przygotowując swój pierwszy numer pisma zlekceważył sobie obowiązki i nie dochował należytej staranności i wobec powyższego rada programowa postuluje do rady Miejskiej, aby przywrócić na stanowisko redaktora naczelnego BIM Panią Iwonę Dojka lub powołanie nowego redaktora naczelnego droga naboru lub poprzez rozpisanie konkursu. Za odwołaniem z pełnionej funkcji Pana Kornasia przemawia fakt zignorowania przez niego współpracy z Radą Programową BIM, do której został zobligowany uchwałą Rady Miejskiej z dnia 30 kwietnia 2007 roku. Pyta za tym, co sadzi o tym wszystkim pan przewodniczący i burmistrz, którzy są niejako odpowiedzialni za wydawanie naszego BIM-u. Proponuje, aby tym materiałem zajęła się Komisja Prawa Porządku Publicznego oraz Komisja Oświaty, którym te sprawy podlegają. Myślę, że przygoda z BIM-em, jak mówił pan Kornaś na inauguracyjnym swoim spotkaniu, kompromituje samorząd gminy poprzez takie prowadzenie gazety. Gazeta jest w każdym elemencie źle zrobiona i z tego co wie nie specjalnie się sprzedaje i dużo egzemplarzy zalega w kioskach.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk – zwrócił się do radnego Pikuły. Punkt zapytania radnych nie jest punktem związanym z wystąpieniami radnych, aby na forum rady przedstawiać swoje złośliwości i wykorzystywać w tym momencie funkcję radnego. Pismo Pana Latasiewicza otrzymałem tuż przed sesją i zdążyłem je przeczytać w 2/3. Jest to tylko i wyłącznie pismo, czy stanowisko Pana Latasiewicza. Nie podpisane przez pozostałych członków Rady Programowej. Oznacza to, że nie ma tu formalnie żadnej przesłanki odczytywania tego jako stanowiska Rady Programowej.

Jeżeli chodzi o zarzut ośmieszania gminy, Panie Radny Pikuła proszę, aby nie przyjął Pan tego jako złośliwość, ale niektóre Pana wystąpienia w trakcie obecnej kadencji śmiało można by podciągnąć pod stwierdzenie „ośmieszanie gminy”. Nie wchodząc w konkrety, należy stwierdzić, że było tutaj kilka wystąpień Pana ośmieszających gminę. Myśli, że jeżeli się kogoś ocenia, poprzez cytowanie Pana Marka Latasiewicza, (a wiemy, że robi to Pan niejako też od siebie, gdyż nieraz Pan dawał tego przykłady), więc wydaje mi się, że należałoby zacząć od siebie.
Po drugie, jeżeli Pan apeluje, aby powołać Panią Iwonę Dojka ponownie na stanowisko redaktora naczelnego, to wypadałoby, aby zrobił to przynajmniej któryś z innych radnych Wspólnoty, gdyż wszyscy wiemy, że jest to dla pana „rodzina” i można powiedzieć, że jest to nieładnie w swoim imieniu czy w imieniu rodziny protegować kogoś na stanowisko. Do pisma Pana Latasiewicza winien odnieść się sam redaktor BIM-u, jak również do wypowiedzi Pana Pikuły. Uważam, że nie jest to moment, ani czas na to i przeniesiemy to do wolnych wniosków. Przewodniczący wyraził swoje oburzenie, związane wystąpienie radnego Pikuły - jest nie na miejscu, jest nietaktowne i mocno złośliwe. 

Radna Katarzyna Pacewicz-Pyrek - zwróciła się do radnego Pikuły - ja sobie nie życzę, aby Pan w ten sposób cytował to co ja napisałam. To był felieton, nie będę państwu tłumaczyć, co to jest felieton, bo każdy oświecony człowiek chyba wie, co to jest felieton. W felietonie proszę Pana można napisać, że białe jest czarne i mam się prawo pod tym podpisać. Nie pisałam tego jako radna miasta Brzeska. Jestem nią niezależnie od tego, czy to się komu podoba czy nie. Panie Pikuła - nie powinno być przedmiotem obrad sesji to co napisałam i nie życzy sobie takich cytatów.
Radna Apolonia Warzecha – zapytała, czy jest już ustalony termin objazdu dróg, jeżeli nie to może dziś ustalimy ten termin, bo wiele jest osób tym zainteresowanych, dotyczy to również szkód pozimowych i remontowych.

Przewodniczący Krzysztof Ojczyk zwrócił się z propozycją do radnych, aby w najbliższy poniedziałek o godzinie 9.00 odbyć taki objazd wszystkich dróg na terenie gminy Brzesko. Jeżeli ten termin nie pasuje to ustalimy inną datę.

Radny Stanisław Góra zapytał w temacie dalszych prac budowlanych przy chodniku w Porębie Spytkowskiej.

- Prace zostały rozpoczęte w miesiącu grudniu i od tej pory po wybraniu podłoża nic się nie dzieje. Obniżone pobocze powoduje obrywanie się asfaltu i stwarza niebezpieczeństwo dla ruchu zarówno pieszych jak i pojazdów. Pyta, dlaczego tak przewlekle te prace są prowadzone skoro środki na to są, wykonawca jest wyłoniony, prosi o informacje i podjęcie działań w tym kierunku.
- Drugie zapytanie dot. realizacji wniosku z ubiegłorocznego przeglądu placu zabaw przez Komisję Prawa i Porządku Publicznego. Wniosek komisji dot. aby w Porębie Spytkowskiej i Buczu jako priorytet powstały place zabaw dla dzieci. Otrzymaliśmy zapewnienie, że środki będą na to zadanie, lokalizacja została wskazana już w ubiegłym roku, radny prosi o informacje, co do terminu i sposobu realizacji tego wniosku.
- Zapytanie trzecie dot. problemu pozostawionych na placu przed Domem Ludowym w Porębie Spytkowskiej zbiorników po dawnym CPN. Wniosek ten miał zamiar zgłosić do projektu budżetu, ale po rozmowach z Panią Skarbnik i Burmistrzem, zapadło ustalenie, że to zadanie będzie zrobione ze środków bieżących. Prosi o informacje czy zostały podjęte jakieś działania, które określą sposób rozwiązania tego dość pilnego problemu i terminu. Radny prosi o udzielenie odpowiedzi pisemnej na zadane pytania. 

Radna Katarzyna Pacewicz-Pyrek zapytała, czy oficjalnie został zgłoszony Klub Wspólnoty Samorządowej, bo chętnie zapoznałaby się z jego Regulaminem.
Radny Leszek Klimek jestem przeciwny, aby cała Rada Miejska, tak jak w poprzednich latach objeżdżała drogi gminne, bo dość, że koszty związane z takim objazdem będą na pewno nie małe, a po drugie kierownik Referatu Gospodarki Komunalnej i Ochrony Środowiska dokładnie wie, jaką kwotę ma na te drogi przeznaczone i jakie drogi będzie robił w tym roku. 
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk odpowiedział radnemu Leszkowi Klimkowi – zaplanowany wyjazd nie jest obligatoryjny i nie będzie miał formy komisji. Nikt nikogo nie będzie tutaj zmuszał do objazdu dróg. Jest to wola radnych i który z radnych będzie chciał wziąć udział w objeździe dróg to weźmie w nim udział. Nie widzę w tym nic nagannego. Przy uchwalaniu budżetu zaplanowaliśmy taki objazd, aby naocznie zapoznać się ze stanem dróg w całej gminie. Wszyscy wyraziliśmy wolę objazdu dróg. Pan radny również się na to zgodził, a to, że zmienił teraz zdanie, to jest problem Pana Radnego. Pytanie należy skierować do radnych, czy mają wolę objazdu dróg, czy nie, czy widzą taką potrzebę?. Na dzisiejszej sesji padły ze strony niektórych radnych głosy, że taka wizja jest konieczna. 
Ponadto, Przewodniczący Rady skierował pytanie do Pana Burmistrza w temacie podjętych decyzji dot. budowy bloku socjalnego - kiedy możemy się spodziewać decyzji w sprawie lokalizacji budynku, niewątpliwie interesuje to mieszkańców osiedla Zielonka, tych którzy nie do końca zgadzają się z wcześniej proponowaną lokalizacją.
Przewodniczący złożył również na ręce przedstawiciela policji prośbę - apel o częstsze kontrole policji na Osiedlu Jagiełły tam, gdzie zlokalizowane są garaże. W dniach wolnych tj. w soboty i niedziele pomiędzy tymi garażami gromadzą się osoby, które nagminnie spożywają alkohol. Były interwencje mieszkańców, aby policja czy dzielnicowy częściej tam się pojawili i legitymował te osoby. Czasami wskazanym byłoby ukaranie mandatem, gdyż w miejscu publicznym spożywany jest alkohol, a ponadto osoby te załatwiają tam swoje potrzeby fizjologiczne, a tamtędy chodzą do miasta mieszkańcy Osiedla, w tym również dzieci. W imieniu mieszkańców apeluje do policji o zajęcie się tym problemem i osobami, które spożywają tam alkohol.
Radny Józef Chruściel zwrócił się z zapytaniem do Burmistrza - czy w związku z budową chodnika w Szczepanowie, istniejące drzewo przy ulicy Łukowej zostanie wycięte. Czy jest już wydana zgoda i decyzja na jego wycięcie. Jeżeli chodnik pozostanie w tym stanie, /czyli, jeżeli w środku chodnika pozostanie drzewo, a chodnika pozostanie około pół metra/ to będzie to stwarzało większe zagrożenia dla osób poruszających się tym chodnikiem. Nie ma takiej możliwości, aby np. matka z wózkiem tym chodnikiem w tym miejscu przejechała. Taka sama sytuacja ma miejsce z dziećmi idącymi do szkoły. Często chodzą parami i jedno z nich zawsze będzie wychodziło na drogę.
Radna Apolonia Warzecha – wyjaśniła, że bardzo jej zależy na dokonaniu objazdu dróg, bo tak jak to przewodniczący już stwierdził nie wszyscy muszą jechać. Walczy o ten wyjazd dlatego, że kiedyś przed laty była przyjęta zasada, że jedna droga w jednym sołectwie corocznie. Są różne miejscowości większe i mniejsze, czyli automatycznie te większe miejscowości na tym straciły i dlatego zaprasza wszystkich chętnych na ten objazd, bo ona sama chciała pokazać kilka dróg w Jadownikach i aby było przekonanie, że naprawdę tą lub inną drogę należy remontować nie tylko w Jadownikach, ale tak samo w innych miejscowościach i przede wszystkim tym się kierowała. 

Radny Tadeusz Ciurej zadał pytanie, co dalej z budynkiem dworku na Słotwinie. Od dłuższego czasu jest on nie zamieszkały, tam sobie drobne pijaczki robią melinę. Stwarza to zagrożenie pożarowe, są wybite wszystkie szyby i wyłamane okna. Jeżeli tego budynku nie można rozebrać to należy to zabezpieczyć do chwili aż się samo nie rozleci. Coś w tej kwestii panie burmistrzu należy zrobić, bo mieszkańcy już mają serdecznie dosyć tego, co się wokół tego budynku dzieje.
Radny Józef Kubas – zadał pytania:
- Dot. blaszanej wiaty należącej do Spółki BZK, a postawionej przy ulicy Powstańców Warszawy. Ta wiata nadaje się do rozbiórki, ale chyba wcześniej młodzież ją rozbierze, bo tam masowo przebywają młodzi ludzie i ostatni zauważył, że się mocowali ze ścianami tej wiaty.

- Korzystając z obecności na sesji przedstawiciela policji chce zwrócić uwagę, że nagminnie koło zespołu szkół ponagimnazjalnych nr 1 na ulicy św. Alberta, jest to ulica jednokierunkowa i jeździ się tam pod prąd. Tak nauczyciele jak i młodzież wyjeżdżająca z parkingu koło szkoły nigdy prawie nie jadą w kierunku cmentarza tylko z drugiej strony i kiedyś stanie się nieszczęście, bo jeździ się ostro na tej ulicy.
Radny Adam Kwaśniak zapytał, jak realizowany jest wniosek z posiedzenia komisji PPPIP dot. zakupu przez UM toreb ekologicznych z nadrukiem logo Brzeska, czy już te torby się pojawiły w UM. W najbliższym czasie, czyli 22 kwietnia zbliża się święto ziemi i byłby to dobry termin, aby te torby zostały przekazane mieszkańcom Brzeska, choćby w części młodzieży. Wiadomo, że mamy coraz bardziej zaśmieconą ziemię, coraz więcej jest foliowych i nie ekologicznych toreb, więc taka inicjatywa powinna być zrealizowana jak najszybciej, dobrym terminem byłby właśnie 22 kwietnia.
Radny odniósł się również do wystąpienia radnego Lecha Pikuły na temat Rady Programowej BIM. Ja, jako szwagier Pani Teresy Kwaśniak, która jest w Radzie Programowej nie usłyszałem od niej, że BIM w tej chwili jest złej jakości, że jest źle oceniany. Wręcz przeciwnie, Ona jako członek Rady Programowej ocenia BIM bardzo dobrze. Co najważniejsze, /wie od niej/, że w tej chwili BIM nie dzieli ludzi, jak dotychczas za poprzedniej pani redaktor, gdzie ludzie byli dzieleni na lepszych, na gorszych, niektórzy byli atakowani. Dlatego myślę, że to, co radny tutaj przeczytał to nie jest to ocena rady programowej, jest to ocena tylko części rady programowej.
Radny Lech Pikuła – ma tylko żal do Pana Przewodniczącego, który twierdzi, że jest to moja złośliwość. Ja przedstawiłem tylko aspekty, które przedstawiła rada programowa. Być może są one błędne, proszę przekazać to na komisję, a komisja stwierdzi, czy są błędy czy też nie. Dziwię się państwu, że w trosce o dobro gminy, bo to jest w końcu organ, który jest największą promocją gminy, jeżeli rada programowa uważa, że jest źle zrobione to wg. zasady i polskiego przysłowia prawdziwa cnota krytyki się nie boi, dlaczego państwo się krytyki boicie. W poprzedniej kadencji na każdej sesji była krytyka na temat BIM-u i koalicja rządząca się nie denerwowała, a państwo się denerwujecie, że taka ocen powstała jeżeli jest zła jakość pisma, proszę dać to na komisje przeanalizować punkt po punkcie, być może są to błędne rzeczy, nie wiem !, ale proszę mi nie mówić, że ja jestem złośliwy w tej sprawie.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk - Panie Radny tak jak powiedziałem, to jest pismo Pana Latasiewicza. Jeżeli się cytuje i utożsamia z tymi wypowiedziami, to bierze się również odpowiedzialność za wszystkie cytowane słowa. Jakby popatrzeć na Pana wypowiedź przez kanwę prawa prasowego, bierze się odpowiedzialność za słowa cytowane i proponuje, aby tutaj wszystkiego nie zwalać na pana Marka Latasiewicza. To jest jego stanowisko. Natomiast Pan, wypowiadając ten jego pogląd, w sposób, w jaki Pan to zrobił - stał się również Pana poglądem, więc niech się Pan teraz z tego zdania nie wycofuje. Pan Radny Kwaśniak powiedział, że nie jest to stanowisko Rady Programowej, a moja ocena BIM-u jest również pozytywna. Dokładnie, BIM nie dzieli ludzi i to jest chyba w tym wszystkim najważniejsze.
Radna Katarzyna Pacewicz-Pyrek - uważam, że skoro jest to stanowisko pana Marka Latasiewicza to, dlaczego nie miał cywilnej odwagi przyjść i powiedzieć tego wszystkiego nam. Nie rozumie, dlaczego posługuje się radnymi w tej kwestii?.

Radny Stanisław Góra – zapytał, czy parking naprzeciw naszego UM, który jest doskonałą wizytówką naszego miasta, zostanie w takim stanie czy będziemy coś z nim robić. Jak on wygląda wszyscy wiemy.

Radna Mieczysława Klimek – stwierdziła, że radni powyższego pisma nie otrzymali, więc jak mamy nad nim dyskutować i zająć jakiekolwiek stanowisko.

Ad.6. Zapytania Przewodniczących jednostek pomocniczych gminy .

Sołtys Szczepanowa Anna Lubowiecka zapytała:

- Dot. odpadów wielkogabarytowych – mieszkańcy coraz częściej pytają kiedy zostanie zorganizowana taka zbiórka. Była organizowana rok temu została zaprzestana wszyscy wiemy jak ta zbiórka przebiegała. Pani sołtys uważa, że może warto pochylić się nad tą sprawą i w jakiś inny sposób ułatwić mieszkańcom aby pozbyli się niepotrzebnych sprzętów aby nie znalazły się np. w lesie.
- W roku ubiegłym była propozycja, aby opracować harmonogram imprez plenerowych festynów, które są organizowane w naszej gminie, aby te imprezy nie nakładały się na siebie w sąsiednich miejscowościach, dlatego prosi o jego opracowanie.

- Zwróciła się do przedstawiciela policji obecnego na sesji RM w temacie ciężkiego transportu kołowego przez Szczepanów. Cieszy się faktu, że będzie zorganizowany objazd po drogach gminnych, bo wówczas radni będą mogli zobaczyć jak wyglądają pobocza dróg i rowy dróg powiatowych w Szczepanowie, które bardzo często są rozjeżdżane przez ogromne samochody i na bezpieczeństwo mieszkańców.
Był podnoszony ten problem przez radnego Józefa Chruściela, aby ten transport rozłożyć na inne drogi. Myśli, że należy zainterweniować w tej sprawie, aby przynajmniej w ten sposób ten transport rozładować, by te samochody nie jeździły w obie strony przez Szczepanów i ul. Łukową, bo jak na razie szczepanowskie drogi wyglądają jak krajobraz po bitwie.
Sołtys Jadownik Jerzy Gawiak zapytał:

- Przy ulicy Staropolskiej w Jadownikach jest budowany chodnik, jest niefortunnie zrobiony przetarg na ten chodnik, została wykonana kanalizacja burzowa i w tej chwili wszystko stoi. Jest zrobiona dziura przez jezdnię do odprowadzenia wody, jest ona źle zabezpieczona. W chwili obecnej uzyskał informacje, że przetarg był zrobiony tylko i wyłącznie na wykonanie kanalizacji, a obecnie jest robiony na wykonanie dalszej części chodnika. Młodzież chodził po błocie i jest tam w chwili obecnej tragicznie.

- Poruszał na poprzednich sesjach temat dot. wnęki parkingowej koło poczty w Jadownikach, która została zagrodzona przez prezesa GS. W tej sprawie rozmawiał z geodetą powiatowym i do tej pory nie uzyskał odpowiedzi, czy znaleziono już w końcu podstawy prawne do wycofania tej decyzji.
- W ostatnim czasie pojawia się wiele sygnałów dot. ośrodka zdrowia w Jadownikach, że mieszkańcy mają problem z dostaniem się do lekarza pierwszego kontaktu. Jeżeli któryś z lekarzy jest chory albo na urlopie to są długie kolejki do następnego lekarza i matki z dziećmi mają kłopot z dostaniem się do tego lekarza, a czasami już o godzinie 8.00 już nie ma rejestracji. 

Sołtys Wokowic Marian Czarnik 
- wrócił do tematu dot. transportu ciężkiego przez Wokowice. Na poprzednich sesjach poruszaliśmy już ten temat, przez pewien czas sprawa się uspokoiła. Po świętach transport ciężki ruszył przez miejscowość Wokowice w nieobliczalnych skutkach. Policja przypilnowała i w dzień transportu nie było, więc żwirownie ładują w tej chwili kruszywo od godziny 2.00 w nocy i od tej godziny mieszkańcy Wokowic przeżywają normalną gehennę, po 5 lub 6 ciężarówek jedzie jedna za drugą, Trzęsą się okna i ludzie boją się spać, ponieważ domy są położone bardzo blisko drogi. 

I tak jest od godz. 2.00 do 8.00 rano. Prosi, aby spowodować by te ciężarówki ze żwirem jeździły drogą Bielcza - Dębno, bo tam jest ich miejsce, bo my już tej gehenny nie wytrzymujemy. W czasie objazdu pokażę jak wyglądają drogi i jak zostały rozjeżdżone. Nie mówi się o tych dwóch firmach naszych brzeskich, które mają pozwolenie, niech jeżdżą dwie firmy, ale jeżdżą firmy spoza naszej gminy i wszystko odbywa się naszymi drogami. Prosił starostę, że jeżeli będzie asfaltowana droga to, aby dokończyć drogę ze Szczepanowa do Wokowice, nie została dokończona ta droga, ale został zrobiony odcinek drogi w stronę Bielczy w pola, który jest praktycznie zbędny.
- Drugi temat jaki chciałby poruszyć dot. wjazdu do Wokowic od strony Biadolin w miejscu gdzie rozpoczyna się rzeka Uszwica. Prosi, aby służby miejskie spowodowały, aby właściciel Uszwicy doprowadził przynajmniej przy moście do jakiegokolwiek wyglądu tą rzeczkę. Jest tam obraz katastrofalny, jest tam wszystko, co tylko woda potrafi ze sobą nieść, rozmyte są brzegi, a sami mieszkańcy zwracają uwagę na to, aby ktoś się tym w końcu zajął i pobocza rzeki przynajmniej przy moście zostały naprawione.
- Następnie, sołtys zwrócił się z prośbą do Burmistrza, aby UM wystąpił do dyrekcji kolei państwowych o przestrzeganie ustawy o ochronie p.poż. Przez teren naszej gminy przebiega trakcja kolejowa wschód-zachód i od wielu lat na tym odcinku na nasypach kolejowych jest bardzo dużo pożarów. Nasze jednostki OSP bardzo często wyjeżdżają do takich pożarów, a przecież to są pieniądze naszej gminy.
Sołtys Poręby Spytkowskiej Wacław Ćwioro – poprosił burmistrza o:
- spowodowanie by do nowo wybudowanego budynku w Porębie Spytkowskiej dla potrzeb miejscowego Klubu Sportowego, doprowadzono wodę i kanalizację. Co z tego, że budynek jest nowy i piękny skoro zawodnicy po meczu nie mogą skorzystać z pryszniców i ubikacji. Zachodzi również potrzeba zamontowania tam chociażby jednej lampy oświetleniowej.
- Dołożenie środków finansowych w celu wyremontowania przez powiat drogi wjazdowej do Poręby Spytkowskiej .

Przewodniczący Zarządu Osiedla Kopaliny Jagiełły Edward Knaga – ustosunkował się do tematów dot. 
- Wykupu gruntu od państwa Garczyńskich który się już ciągnie trzeci rok, a dot. przedłużenia ul. Kossaka do ul. Królowej Jadwigi. W ciągu tej ulicy jest zrobiona ulica istniejąca na mapach Brzeska jako ulica Letnia. Tam zaczynają budowy domów mieszkańcy i zgłaszali problem, że nie mają możliwości dowiezienia tam materiałów.
- Biegnącego cieku wodnego od basenu wzdłuż ulicy Czarnowiejskiej, a później wzdłuż ulicy Jasnej, na wysokości ulicy Konstytucji 3 Maja w 1997 roku było planowane, że zostanie wybudowany odcinek drogi o długości 570 metrów. Kanalizacja burzowa jest położona w tej przyszłej ulicy i od 10 lat nie wrócono do powyższego tematu. W 1997 roku miała miejsce powódź na terenie miasta Brzeska i zaniechano tego projektu. Projekt był jak najbardziej zasadny i na dzień dzisiejszy tak wygląda ten ciąg ul. Konstytucji 3 Maja do Kossaka, był tam drożny ciek wodny. Teraz ten ciek jest zasypany i teren przyszłej drogi jest niekontrolowanym wysypiskiem śmieci. Jest tak, że w czasie intensywnych opadów mieszkańcy skarżą się, że ciek jest zasypany przez wysypisko, woda nie spływa i podtapia mieszkańców mieszkających wzdłuż ulicy Jasnej. Wiemy, że nie ma na to pieniędzy, ale prosi Burmistrza, aby przynajmniej ustawić tam znak zakazu i wywozu i wysypywania śmieci. Zastępca burmistrza obiecał mu, że wysypisko zostanie przeglądnięte i przed zebraniem osiedlowym podjęte zostaną decyzje.
Przewodniczący Zarządu Osiedla Zielonka Antoni Staszczyk zaprosił wszystkich na zebranie osiedla, które odbędzie się 18 kwietnia w ZSP przy ulicy Piastowskiej.

Przewodnicząca Zarządu osiedla Brzezowieckie Katarzyna Pacewicz – Pyrek zaprosiła wszystkich na zebranie osiedla, które odbędzie się 2 kwietnia o godzinie 18.00 w Szkole Podstawowej Nr 3.
Przewodniczący Zarządu osiedla Słotwina Tadeusz Ciurej zapytał Burmistrza w sprawie dot. składu złomu przy ulicy Dworcowej. Czy plac pod składnicą złomu jest własnością tej spółki należałoby rozeznać tą sprawę z bardzo prostej przyczyny, bo te duże samochody w całości zastawiają dojazd samochodom osobowym do dworca kolejowego. Czy byłaby możliwość wykonania jakiegokolwiek parkingu przy dworcu kolejowym, aby ci mieszkańcy, którzy dojeżdżają do pracy w stronę Krakowa i Tarnowa mogli zostawić swoje samochody oraz czy można w jakiś sposób zmusić tą spółkę aby zadbała o porządek na tym placu, bo widok jest katastrofalny i nie jest to chluba Brzeska, wypadałoby to całkowicie wyrzucić poza teren Brzeska.

Ad.7. Zapytania przewodniczącego Młodzieżowej Rady Gminy. 

 Przewodniczący Młodzieżowej Rady nie zadał pytań.
 Ad.8. Pismene sprawozdanie Burmistrza z jego działalności za okres od ostatniej sesji. 
   /sprawozdanie stanowi załącznik do protokołu/
Pisemne sprawozdanie radni otrzymali wraz z materiałami na dzisiejszą Sesję. .

Zapytania zgłosili:

Radny Józef Kubas – na stronie 5 informacji, jaką otrzymaliśmy jest zapis, że Pan burmistrz wziął udział w spotkaniu z Prezydentem Tarnowa dot. budowy autostrady. Radny poprosił, aby przybliżyć czego dot. te rozmowy?.

Ponadto, radny prosi o bliższe informacje dot. odbytego spotkania z Prezesem Małopolskiego Centrum, mieszkańcami ulicy Leśnej oraz mieszkańcami Jasienia również w temacie budowy autostrady.
Radna Maria Kądziołka zadała pytania dot. uczestnictwa Burmistrza w posiedzeniu Rady Nadzorczej BZK, chcielibyśmy się coś dowiedzieć w temacie związanym z tą właśnie Spółką. Są sprawy, które jako Rada będziemy musieli rozstrzygnąć i bardzo prosi o krótką informację na ten temat.
Ponadto, z informacji wynika, że postanowił Pan Burmistrz nie skorzystać z prawa pierwokupu nieruchomości położonej w Brzesku - prosi o wyjaśnienie, których gruntów to dotyczy.

Radna zapytała jak ostatecznie została załatwiona sprawa związana ze sprzedażą działki przy zjeździe w kierunku Nowego Sącza. Komisje wyraziły negatywne stanowiska w kwestii obniżenia ceny sprzedaży, dlatego prosi Burmistrza o informację jak na dzień dzisiejszy sprawa ta została rozstrzygnięta.

Burmistrz Grzegorz Wawryka udzielił odpowiedzi na zapytania radnych do przesłanego sprawozdania.

W dniu 25 lutego br. odbyło się spotkanie zorganizowane przez pana prezydenta miasta Tarnowa, był na nim Pan Minister Aleksander Grad, dyrektor generalny dyrekcji, jak również poprzedni dyrektor, a obecnie wiceminister, byli również parlamentarzyści. Temat dot. rozwiązań głównie na terenie miasta Tarnowa, nie mniej jednak również można było dyskutować na tematy związane z innymi sprawami związanymi z budową autostrady. To spotkanie dotyczyło głównie zjazdu w rejonie Tarnowa nie mniej jednak ja zadałem też pytanie dotyczące naszej sprawy, naszego zjazdu - tutaj jakiś szczegółowych rozwiązań nie otrzymałem. Nie mniej jednak patrząc na kolejne punkty, o które radny pytał praktycznie nie ma tygodnia, aby przedstawiciele bądź jednej lub drugiej strony nie byli u mnie, często są to pojedynczy mieszkańcy, /więc ja już tego tutaj nie wspominam/ zwracam szczególna uwagę na spotkania grupowe. Po tych spotkaniach mogę powiedzieć odnośnie jednego i drugiego zjazdu jest dużo uwag i wątpliwości. Z tymi materiałami chciałem się dokładnie zapoznać,  z mieszkańcami i ich problemami. Na jednym spotkaniu był radny Wiśniowski z grupą mieszkańców ulicy Leśnej /było około 10 osób. Wszedłem coraz głębiej w tą materię i wystosowałem pismo tak do Transprojektu, jak i Generalnej Dyrekcji, aby  w proponowanych rozwiązaniach zaproponować zmiany, bo tak jedna jak i druga wersja jest dla mnie nie zadawalająca. Jedna koncepcja w Brzesku na ulicy Leśnej nie proponuje rozwiązań, które by w pełni zadowoliły mieszkańców, a przy drugiej alternatywnej wersji również chciałbym dokonać zmian i pismo moje w ostatnich dniach poszło do Transprojektu i Generalnej Dyrekcji. Oczekuje odpowiedzi i gdy te materiały otrzymam chciałbym przedstawić te propozycje Radzie Miejskiej i aby radni mogli tą decyzje podjąć.
Nie ukrywam, że na pewno będzie tutaj decyzja trudna, będą protesty jednych i drugich mieszkańców, ale wydaje mi się, że tak w jednym wariancie jak w drugim, który będzie do ostatecznego wybrania są możliwości poprawy, możliwości zmiany. Wydaje mi się, że te projekty, które zostały przedstawione były niedoskonałe i wydaje mi się, że jest tutaj duża możliwość. Jestem umówiony w Generalnej Dyrekcji Dróg, tam chciałbym przedyskutować temat, aby te rozwiązania były znacznie lepsze jak dotychczas przedstawione.
Nie skorzystaliśmy z prawa pierwokupu działki, gdyż gmina tymi terenami nie była zainteresowana jak również nie było środków w budżecie, nie były to dla nas tereny czy działki dla nas istotne.

Temat sprzedaży gruntu, o który radna pytała nie jest zakończony, ponieważ etap był taki, że był podpisany protokół uzgodnień wstępny, było zarządzenie jeszcze mojego poprzednika w tej sprawie, natomiast w tej chwili jeszcze ta umowa nie została podpisana. Ja wystąpiłem o interpretacje radców prawnych, jaki powinien być dalszy tok postępowania, ponieważ tak jak już mówiłem było wydane zarządzenie, później było stanowisko komisji już po tym zarządzeniu, jest już interpretacja radców prawnych i prosi, aby ewentualnie z tym komisja się zapoznała i stanowisko wypracowała. Ja nie podjąłem żadnych decyzji w tej materii.
Radna Maria Kądziołka Panie Burmistrzu, w kwestii wyjaśnienia - stanowisko Komisji Gospodarki Komunalnej, było podjęte wcześniej niż przeprowadzone negocjacje. Natomiast później odbyło się wspólne posiedzenie trzech komisji, na którym Komisje zajęły takie samo stanowisko, jakie zajęła Komisja Gospodarki Komunalnej – więc są tutaj pewne nieścisłości. 
Ad.9. Sprawozdanie Burmistrza z realizacji uchwał Rady Miejskiej za okres od ostatniej  
sesji.

Sprawozdanie złożył wg. załącznika do protokołu burmistrz Grzegorz Wawryka.

Ad.10. Sprawozdanie z posiedzeń komisji stałych i doraźnych Rady Miejskiej za okres od ostatniej sesji.

Sprawozdanie z posiedzeń komisji stałych i doraźnych Rady Miejskiej za okres od ostatniej sesji.

Sprawozdanie złożyli przewodniczący komisji:

1) Radny Mirosław Wiśniowski Komisja Gospodarki Finansowej.

2) Radny Adam Kwaśniak Komisja Prawa Porządku Publicznego i Promocji.

3) Radna Katarzyna Pacewicz-Pyrek Komisja Gospodarki Komunalnej Ochrony Środowiska i Rolnictwa 

4) Radna Maria Kądziołka Komisji Rewizyjna. 

Ponadto, radna Maria Kądziołka przewodnicząca Komisji Rewizyjnej nawiązała do wniosku złożonego przez radnego Pikułę na początku sesji, aby wycofać z porządku obrad dzisiejszego posiedzenia projekt uchwały dot. rozstrzygnięcia skargi Pani Marii Zachara. Chciałam państwa poinformować, iż skarga ta była rozpatrywana na trzech kolejnych posiedzeniach Komisji Rewizyjnej. Praktycznie jednogłośnie został przyjęty projekt uchwały dotyczący rozstrzygnięcia skargi /tylko przy jednym głosie wstrzymującym się/. Mam niesamowite zastrzeżenia do pracy radnych Stanisława Milewskiego i Leszka Klimka. Skoro przez dwie, trzy komisje dyskutujemy i badamy daną sprawę, dokładnie panowie ją znacie, dokładnie wiecie co się działo, sprawę wałkujemy, głosujecie na komisji za takim, a nie innym rozstrzygnięciem i w tym momencie Panowie jako członkowie komisji dogłębnie badającej sprawę głosujecie za ściągnięciem uchwały z porządku obrad i odsunięciem rozpatrywania dzisiaj, to jest tutaj coś nie w porządku. Jestem zbulwersowana Panów postępowaniem w tej sprawie. Dokładnie Panowie wiecie wszystko w tej sprawie, co się działo, jak się działo i dlaczego takie rozstrzygnięcie - stanowisko zostało przedstawione Radzie Miejskiej. 

5) Radny Józef Kubas Komisja Oświaty kultury i Sportu.

6) Radny Adam Smolucha Komisja Zdrowia Pomocy Społecznej i Rodziny.

Ad.11. Ocena sportu i turystyki w Gminie Brzesko
Głos zabrał Prezes Zarządu OKS w Brzesku Józef Gawenda – bardzo dziękuje za zaproszenie i możliwość przedstawienia choćby w krótkim zakresie spraw problemów OKS w Brzesku. W tym roku 2008 przypada jubileusz 75- lecia istnienia OKS na terenie naszego miasta. Jest to wiek dość konkretny, sędziwy i dlatego chciał właśnie zasygnalizować, że  w związku z tym chcemy, aby ten rok wypadł w miarę okazale. W związku z tym istnieje cały szereg problemów natury organizacyjnej w celu przygotowania choćby jakiegoś skromnego jubileuszu. Jeżeli chodzi o problemy z tym związane to taka podstawową sprawą jest stan obiektów naszego klubu. Jak się państwo orientujecie obiekty te powstały w latach 60-tych  i obecnie pomału nabierają wartości muzealnej, nie spełniają podstawowych parametrów jeżeli chodzi o organizację imprez sportowych. OKS nie jest w stanie uporać się z tymi problemami, one po prostu przekraczają nasze możliwości. Całe środki finansowe, jakimi klub dysponuje pochłaniane są przez sprawy sportowe czyli organizację zawodów i wszystkich tych problemów z tym związanych. W tym miejscu chciałbym gorąco zaapelować do radnych o zrozumienie tego problemu, ponieważ uważam, że lokalizacja tego stadionu jest bardzo dobra. Jest to miejsce gdzie mogłyby się spotykać rodziny i społeczność naszego miasta, nie tylko w czasie organizacji meczów piłkarskich, ale również z innych okazji, gdyby stadion spełniał inne warunki to mógłby służyć do organizacji całego szeregu imprez również kulturalnych i spełniać w jeszcze szerszy sposób role, do jakiej jest przeznaczony. Wydaje mi się, że bez pomocy państwa i władz miejskich ten problem nie zostanie ruszony z miejsca.
Radny Józef Kubas - Szanowni Państwo, miałem nie zabierać głosu, bo to co miałem do powiedzenia to na komisji powiedziałem, ale ostatnio doszło parę głosów od mieszkańców do mnie i stąd postanowiłem tutaj podzielić się z państwem uwagami. Ponieważ pracuję już drugą kadencję w komisji oświaty i sądzę, że mniej więcej orientuje się na temat działalności jak to wszystko hula w Brzesku i terenie dlatego, że jestem często uczestnikiem tych spotkań różnego typu nie tylko meczów bo to, że jestem zagorzały kibic Okocimskiego tj. fakt. Nie ulega wątpliwości. Całość należy sprowadzić do trzech płaszczyzn. Mianowicie pierwsza płaszczyzna tj. sport wyczynowy i tutaj mam na uwadze OKS, mówi się tu i ówdzie, ale to są nieliczne głosy, że tyle pieniędzy pakujemy właśnie na klub OKS, proszę postawić odwrotne pytanie jakbyśmy nie mieli w III lidze tego Okocimskiego, który faktycznie pożera trochę tych pieniędzy, to co byśmy byli zaściankiem, grajdołkiem bo taka jest niestety prawda. Proszę państwa, Pan Burmistrz był ostatnio na meczu i widział tych młodych adeptów którzy byli prowadzeni przez swojego trenera. Żeby z drużynami wyjść na płytę, przecież to są potencjalni kandydaci, oni już ćwiczą, a nie tylko wychodzą reprezentacyjnie.
Druga grupa tj. sport młodzieżowy.

Kiedyś zachłystywaliśmy się, bo była siatkówka w naszym mieście, byliśmy kiedyś w I lidze ale nie mieliśmy w Brzesku sal pełnowymiarowych, jeździliśmy na treningi do Krakowa spadliśmy dzisiaj do III ligi, nie będzie mówił z jakiej przyczyny, bo przyczyn jest wiele. Coś jednak zaczyna się robić, bo okazuje się, że nie stać nas abyśmy mogli wprowadzić klasy sportowe w tej chwili do szkół, to jest pewne marzenie, ale możemy poszerzyć siatkę godzin o zwiększoną ilość godzin z wf., tak to jest możliwe i to będzie robione pod tym kątem ponieważ mamy świetnie prosperujący właśnie klub Gryf w Brzesku, tak w zakresie siatkówki dziewcząt jak i chłopców. I być może dźwigniemy się z tego marazmu.
Trzecia płaszczyzna tj. rekreacja i sport w terenie – jestem w komisji, która przydziela środki dla klubów i stowarzyszeń sportowych, wszyscy by chcieli wziąć pieniądze to fakt, ale jak można przydzielić środki na działalność danego stowarzyszenia i klubu skoro nie ma nawet trenera, to ja się mam postarać o trenera? - no chyba nie. Musi być trener z kwalifikacjami  i dlatego to jest największa działka do zrobienia, jestem za rekreacją. Jestem za tym sportem masowym, nie tylko w Brzesku ale i w terenie, ale troszeczkę społeczność lokalna powinna ruszyć głową i w tym zakresie coś zrobić, bo różnie to jest w terenie.

Burmistrz Grzegorz Wawryka poinformował, że w pierwszych dniach urzędowania spotkałem się z panem prezesem OKS, byłem również na prezentacji drużyny i rozmawialiśmy na temat funkcjonowania klubu i jubileuszu, który przypada w tym roku, również wsparcia przez Urząd i miasto, jak również na temat perspektyw generalnie rozwoju sportu i utrzymania bazy sportowej. I to nie tylko piłki nożnej, ale generalnie bazy, jaka jest na terenie gminy, konkretnie rozmawialiśmy o OKS. Chciałbym, abyśmy w najbliższym czasie przyjęli jakieś długofalowe i perspektywiczne rozwiązania, bo rzeczywiście stan tych obiektów sportowych nie jest najlepszy i my tych zmian nie dokonamy szybko, natomiast jeśli za te sprawy nie weźmiemy się teraz to pewnie nigdy tego nam się nie uda zmienić. Wydaje się, że teraz czasy dla sportu są dobre. Zbliżają się mistrzostwa Europy i na pewno gro środków z budżetu państwa i środków unijnych będzie na rozwój bazy sportowej i myślę, że my tutaj musimy w tym kierunku iść i również zainwestować w te stadiony, boiska, obiekty sportowe, które się znajdują na terenie gminy Brzesko. Ja bym też chciał, abyśmy pomyśleli o bazie sportowej naszego klubu, który jest w III lidze. Panu prezesowi mówiłem, że nas nie stać na szalone awanse, natomiast Brzesko i gmina jest gminą 36 tysięczną i akurat w sam raz jest na to, aby klub III-ligowy mógł funkcjonować, aby to miejsce miał przyzwoite, aby nie było takiej sytuacji jak kilka lat temu, że mieliśmy drużynę w II lidze, a z Brzeska tam zawodników nie było. Potem nagle okazało się, że drużyna została wycofana - więc takich rzeczy nie chciałbym, natomiast chciałbym abyśmy rzeczywiście większy nakład położyli na bazę sportową, ja mówię również o zapleczu, czyli o kortach tenisowych. W niedługim czasie będziemy mieli środki finansowe na budowę boiska, dzisiaj przyznajemy udział własny w wysokości 300 tysięcy zł., to boisko również poprawi bazę, jest to program 4 letni i może uda nam się w kolejnych latach zdobyć środki na kolejne boisko sportowe, więc generalnie musimy w tym kierunku pójść.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk – przypomnę wnioski z posiedzenia Komisji Oświaty, jeżeli te wnioski odczytane tutaj przez przewodniczącego komisji zaczęlibyśmy realizować odnośnie scalania obiektów sportowych jak również możliwości dofinansowania i zarządzania tymi obiektami, no to możemy liczyć, że będziemy ten narybek młodych ludzi sami wychowywać, do pewnego poziomu, na który nas finansowo będzie stać. Myślę, że wsparcie miasta jest tutaj jak najbardziej zasadne, celowe i trzeba w tym kierunku iść. Cieszę się, że pan burmistrz deklaruje taką wolę, bo to jest naprawdę potrzebne. 
Na kanwie tego wcześniejszego wystąpienia chciałbym zapytać w sprawie nauki języków obcych - czy jesteśmy w stanie w naszych szkołach - gimnazjach utworzyć klasy o profilu sportowym no i równocześnie należałoby się zastanowić, czy takiej klasy nie należałoby kontynuować w szkołach Ponadgimnazjalnych?. Myślę, że jeżeli finansujemy stowarzyszenia sportowe to może część tych środków można byłoby wykorzystać na wsparcie, gdyby była taka możliwość. Powiem szczerze, że nie wiem jak to wygląda od strony prawnej, ale należałoby wesprzeć tymi środkami powstanie klas o profilu sportowym, tak, aby ta młodzież która by się tam zapisywała miała możliwości czy to dydaktyczne, czy związane  z obiektami do szkolenia się. To jest pytanie może do pana burmistrza, naczelnika czy prezesa OKS, bo warto się nad tym zastanowić. 
.
Jest obecny na sali dyrektor BOSiR - Przewodniczący Rady zapytał, czy dyrektor chce zabrać głos w toczącej się dyskusji, czy ewentualnie odpowiedzieć na zapytania? Pan Dyrektor wyjaśnił, iż będzie odpowiadał na zapytania. 

Przewodniczący Rady zapytał - Czy ktoś z pań i panów radnych chciałby jeszcze zabrać głos? 
Naczelnik EKIS Józef Cierniak nawiązując do wypowiedzi Pana Przewodniczącego w sprawie profili klas gimnazjalnych wyjaśnił - obecna ustawa o systemie oświaty nie przewiduje profilowania szkół gimnazjalnych. Ostatnio są prowadzone na szczeblu ministerstwa w tym temacie konsultacje, aby jednak gimnazja też mogły być profilowane pod względem rozszerzenia nauczania poszczególnych przedmiotów. Otóż, jeśli chodzi o wychowanie fizyczne jest to problem o tyle złożony, tutaj mogą powstawać klasy sportowe, nie mniej jednak sprawa klas sportowych była przez nas ostatnio dogłębnie analizowana i na dzień dzisiejszy utknęło to w martwym punkcie ze względu min. na koszty. Dwa lata temu Szkoła Podstawowa nr 2 zwróciła się z tym tematem, jednak ówczesny dyrektor sam od tego odstąpił. Myślimy, że może nam się uda, aby jeszcze od roku szkolnego 2008/2009 spróbować poszerzyć naukę, czyli coś na zasadzie klasy sportowej, ale tylko poprzez zwiększenie liczby godzin wychowania fizycznego i aby to dotyczyło tylko i wyłącznie uczniów szczególnie uzdolnionych. Jednak nie wiem, jak pani wizytator na dzień dzisiejszy widzi tą sprawę, ponieważ po ostatnich swoich rozmowach z panią wizytator tak w zakresie poszerzenia zajęć z wychowania fizycznego i języków obcych, sama w sposób jednoznaczny nie była w stanie zająć stanowiska no min. z punktów proceduralnych, jakie są na szczeblu ministerstwa. Tak będziemy ten temat drążyć i myśli, że w jakiś sposób dojdziemy do porozumienia, aby nasza młodzież, nasi uczniowie na terenie gminy mieli tą możliwość rozszerzania i to nie tylko w zakresie kultury fizycznej, ale także i innych przedmiotach. Jest to problem nie tylko gminy Brzesko, ale jest to problem ogólnopolski o ile prywatne gimnazja mają większe możliwości w tym zakresie to szkoły publiczne muszą się trzymać ramowego regulaminu i tutaj w tym zakresie będziemy indywidualnie prowadzić rozmowy. 
Radny Franciszek Brzyk – chciałem uzupełnić wypowiedź pana naczelnika, ponieważ przeszkodą taką formalną jest ramowy plan nauczania, który obowiązuje każdego dyrektora szkoły i niestety nie można zwiększyć liczby godzin do pewnego pułapu. Na poszczególne przedmioty musi być odpowiednia ilość godzin przeznaczona, natomiast dyrektor na poziomie gimnazjum ma 6 godzin do dyspozycji dyrektora. Wszystkie 3 gimnazja te 6 godzin mają podzielone na nauczanie drugiego języka obcego w wymiarze 2 godzin, czyli właściwie te 6 godzin zostało zjedzone w cyklu nauczania. Przeszkodą taką formalną gdyby gmina chciała zwiększyć liczbę godzin to jest ilość godzin, którą można w danym roku w cyklu odbyć, czyli z jednej strony mamy możliwość, a z drugiej strony nie może liczba godzin tygodniowo przekroczyć tego co mówi rozporządzenie. W związku z tym, gdyby nawet gmina śladem powiatu przeznaczyła np. większą liczbę godzin na nauczanie wychowania fizycznego, języków obcych czy jakiś innych przedmiotów dyrektor szkoły nie może przekroczyć tego pułapu, który jest dopuszczony, chodzi o obciążenie ucznia w trakcie zajęć tygodniowych. Natomiast byłaby taka możliwość, aby dot. to zajęć pozalekcyjnych, które nie są limitowane tym rozporządzeniem, czyli pewne działania mogłyby pójść, to co zgłaszałem jako radny, aby poszerzyć środki na zajęcia pozalekcyjne. Jeżeli będziemy mieć bazę i środki finansowe, to w jakiej formie będziemy to realizować czy w formie pozalekcyjnej to nie ma znaczenia a osiągnięcia w tym zakresie na pewno będą widoczne. 
Radny Józef Kubas przybliżył radnym ustalenia ze spotkania w Gimnazjum Nr 1 dot. nauczania języków obcych w gimnazjum. W gimnazjum funkcjonuje pracownia do nauczania języków, która kosztowała 20 tysięcy złotych.

W ostatnim czasie szkoły nam generalnie pięknieją i na zewnątrz i w środku no, ale co z pomocami naukowymi, z tym jest różnie. Należy się zastanowić, aby sukcesywnie opracować jakiś harmonogram wprowadzania tych pracowni, bo to jest właśnie kiedyś przyszłość, praca nauczyciela z uczniem poprzez słuchawki. Nie da się wszystkiego zrobić od razu proszę pomyśleć, że na początku lat 90-tych w naszych szkołach była kompletna pustynia pod względem języków nie czarujmy się. Dziewięć lat kombinowałem kadrę z j. Angielskiego i różnie bywało, a szkoły jeszcze gorzej miały. Nagle się tak nie da wszystkiego zrobić.

Jeśli chodzi o sport ja myślę, że się powinno udać w roku przyszłym tytułem próby, aby zwiększyć ilość godzin wf. w niektórych klasach, oczywiście my mamy na uwadze nie całość klasy, bo nie można uszczęśliwiać na siłę całej młodzieży, to nic nie da, tylko byłoby to poszerzenie czy to w ramach SKS czy innej formie, ale znowu baza decyduje, prawda? 

Ta salka 12,5 metra na 24 m już może być nie wystarczająca, jaka jest przy większości szkół, my byśmy chcieli już sale pełnowymiarowe, ale wszystko powoli, po trochu nie da się nagle zrobić. Ważne jest, że myśli się o tym, a teraz trzeba po prostu powoli realizować.
Radny Adam Kwaśniak chciałem powrócić do spraw takich ważnych sportowych. Tutaj Pan Prezes OKS stwierdził, że dobre jest usytuowanie naszego stadionu i pasowałoby to rozbudować, ja jestem jak najbardziej za. Natomiast, z tego co wcześniej radny Józef Kubas mówił jest tam problem z parkingami i ten problem będzie coraz większy. Myślę, że jeżeli OKS uda się wejść do II ligi to kibiców przyjezdnych i miejscowych przybędzie, dlatego też chciałbym aby już rozważyć, taką myśl podsuwam tutaj Panu Burmistrzowi, aby myślał o nowym stadionie, drugim, który byłby na obrzeżach miasta, który by spełniał warunki bezpieczeństwa. Jak wiemy ostatnio w Tarnowie kibice ze śląska zrobili zadymę i poturbowali naszych brzeskich policjantów, prawdopodobnie taki scenariusz jest również u nas w mieście. Poza tym obszar może być większy dla bazy wokół stadionu czy nawet na parkingi, szatnie, restauracje itd. Więc jedna sprawa nie wyklucza drugiej, o tym trzeba będzie myśleć. Myślę, że na sport zawsze trzeba będzie stawiać tym bardziej w naszym Brzesku, w naszym powiecie, bo jest to powiat prawie 100 tysięczny. Mam tutaj jeszcze jedno pytanie do tego punktu, który dzisiaj tutaj omawiamy - ocena sportu i turystyki, zadano mi teraz pytanie, a co z turystyką. Fakt jest taki, że nie mamy tutaj opracowanych materiałów na temat turystyki i nie mamy zaproszonych przedstawicieli PTTK, która prężnie działa na naszym terenie, dlatego też proponowałbym, abyśmy ta sprawę omówili na najbliższej sesji.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk – tak to prawda w sprawozdaniu nie było ani zdania o turystyce, a PTTK w Brzesku funkcjonuje dość prężnie i jak najbardziej przychylam się do tego wniosku. Tą informację w jakimś kolejnym terminie myślę, że nie odległym postaramy się -jeżeli będziemy mieli ją przygotowaną - przedłożyć również na sesji. Jest to jak najbardziej zasadne.

Ad.12. Sprawozdanie z Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów  

    Alkoholowych i Narkomanii .

Przewodniczący Krzysztof Ojczyk – wyjaśnił, że sprawozdanie zostało doręczone pisemnie, było omówione na Komisji Zdrowia oraz Komisji Rewizyjnej. Zaproponował, aby przy omawianiu tego tematu zadawać pytania, a o udzielenie odpowiedzi na nie poprosił Pana Burmistrza, bądź tez Panią Inspektor Renatę Pabian zajmującą się tym tematem.
Czy są pytania?
Skoro nie ma pytań i wszystko zostało omówione na Komisjach, to sprawozdanie przyjmujemy i stanowi ono załącznik do protokołu.
Ad.13. Funkcjonowanie Urzędu Miejskiego w Brzesku 

Przewodniczący Krzysztof Ojczyk – dwa duże Wydziały: Wydział Gospodarki Komunalnej oraz Wydział Oświaty były szczegółowo omówione na komisjach, dlatego prosi Pana Naczelnika Cierniaka, aby bardzo syntetycznie odniósł się do funkcjonowania swojego wydziału, następnie Pan Dobranowski Naczelnik Wydziału ITK i kolejno poproszę o wypowiedź kierowników innych Wydziałów. 
Głos zabrali:
Naczelnik Józef Cierniak Wydział Edukacji, Kultury i Sportu,
Naczelnik Bogdan Dobranowski Wydział ITK,
Naczelnik Barbara Odroń-Ferenc Wydział BK,
Naczelnik Marzena Zacher Wydział Podatków i Opłat zawnioskowała w swoim wystąpieniu o zwiększenie o jeden etat, 
Kierownik Marzena Grzyb BOA,
Kierownik Krystyna Serwin –USC, zawnioskowała w swoim wystąpieniu o zwiększenie   o jeden etat w USC. 

Kierownik Krzysztof Bigaj Biuro Promocji. 

Pytania radnych:
Radny Józef Kubas podziękował Naczelnikowi Cierniakowi za dobrą współpracę Wydziału EKiS z komisją Oświaty.

Radna Maria Kądziołka - ocena pracy poszczególnych wydziałów i referatów wypływa z jakości wykonywanej tutaj pracy, z jakości pracy zatrudnionych tutaj pracowników. Muszę tutaj przypomnieć, iż rolą samorządu lokalnego jest służenie mieszkańcom.
Naczelnicy i kierownicy zgłaszają wnioski o zwiększenie etatów. Tak naprawdę, na dzień dzisiejszy nie mamy pełnego obrazu działania wydziałów czy referatów Urzędu. Przez pryzmat spraw rozpatrywanych na poszczególnych komisjach w tym momencie możemy ocenić pracę Urzędu oraz mamy wyrobiony obraz pracy niektórych Wydziałów. A należy dodać, że różnie to bywa. Temat ten omawiany był na ostatnim posiedzeniu Komisji Rewizyjnej. Komisja Rewizyjna zawnioskowała, aby dokonać pilnej analizy obciążenia stanowisk w Urzędzie Miejskim w Brzesku.

 Równocześnie komisja zawnioskowała o powołanie Zespołu Opiniującego w składzie: 

3 osoby z ramienia Burmistrza i 3 osoby z ramienia Rady Miejskiej (tj. Przewodniczących Komisji: Gospodarki Finansowej, Gospodarki Komunalnej Ochrony Środowiska i Rolnictwa oraz Rewizyjnej) i podjęcie szybkich działań w tej kwestii. Bardzo ważną sprawą jest utworzenie wyodrębnionej komórki związanej z pozyskiwaniem środków pozabudżetowych. Chodzi tutaj przede wszystkim o Biuro Promocji, któremu obecnie przypisane jest to zadanie. Koniecznym jest utworzenie komórki UM ds. pozyskiwania funduszy unijnych. Jest to wniosek, który już od kilku miesięcy zgłaszam i nadszedł chyba czas, aby przyspieszyć działania w tym zakresie. Chciałam poddać propozycję - dajmy nowemu Burmistrzowi czas na przeprowadzenie stosownych analiz związanych z obciążeniami na poszczególnych stanowiskach, a po jej opracowaniu podejmiemy dalsze działania. Należy dodać, że rzetelnie przeprowadzona analiza na pewno będzie bardzo ciekawym materiałem do dalszej pracy.
Skąd wniosek o przeprowadzenie analizy obciążeń stanowisk pracy w Urzędzie Miejskim – Szanowni Państwo, tygodnik „Wspólnota” w czerwcu 2007 roku przedstawił ranking samorządów, których wydatki na administrację, w przeliczeniu na jednego mieszkańca są najniższe i najwyższe. Jest tutaj przedstawiono miasto Brzesko i jego wydatki na administrację w przeliczeniu na jednego mieszkańca. W skali kraju Brzesko zajmuje 9 miejsce, gdzie wydatki bieżące na administrację są najwyższe /ranking dot. miast powiatowych, powyżej 30 tys. mieszkańców/. Tak wysokie miejsce Brzesko zajmuje od kilku lat. Stąd właśnie wniosek, aby dokonać dokładnej analizy obciążeń stanowisk pracy w tutejszym Urzędzie.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk - z jednej strony mamy sytuację taką jak przedstawiła Pani radna dot. przeprowadzonego analizy obciążeń. Mam nadzieję, że w miarę obiektywnie zostanie ta analiza przeprowadzona. Z drugiej strony mamy potrzeby, które zostały zgłoszone przez kierowników wydziałów i jednostek. W jakimś sensie Panie Burmistrzu nasuwa się wniosek, że trzeba zderzyć te potrzeby z zatrudnieniem i wydatkami administracyjnymi w przeliczeniu na jednego mieszkańca. Być może to łatwe nie będzie, ale ten wniosek automatycznie się nasuwa. Chciałbym zwrócić jeszcze uwagę pracę radców prawnych w Urzędzie Miejskim - jest to półtora etatu, są to 3 osoby. Wielokrotnie /od ponad roku/ w tej kadencji poprzez wnioski radnych i wnioski wszystkich komisji zwracaliśmy uwagę na fakt, iż praca ta /w ocenie radnych/ bardzo mocno szwankowała i wydaje się, że należałoby Panie Burmistrzu, gdy będzie Pan analizował całą tą strukturę organizacyjną, zwrócić uwagę na to czy potrzebujemy akurat półtora etatu, czy jeden etat lub dwa etaty?. Jest jeszcze pół etatu w Wydziale EKiS. Trzeba zastanowić się nad tym problemem – a może zatrudnić radców prawnych /w części/ na umowę zlecenie. Kwestie obsługi prawnej dla jednostek organizacyjnych, głównie dla jednostek budżetowych i urzędu należałoby tutaj rozstrzygnąć /uwzględnić/. Druga rzecz, która mi się tutaj rzuca w oczy. Mamy Zespół ds. Zamówień Publicznych i Działalności Gospodarczej tj. 2 etaty. Tak na dobrą sprawę wiemy, że to są pojedyncze osoby i w momencie, gdy przychodzi no nie wiem np. konieczność zastępstwa, czy to związana ze zwolnieniem chorobowym, czy to urlopem wypoczynkowym, jest problem. Gdy będzie przeprowadzana analiza, proponuję przyglądnięcie się tej sprawie i wzmocnienie tego pionu urzędu. Wydaje się też dość sensowny pomysł, aby zastanowić się /wyszło z jednej wypowiedzi/, nad dniem wewnętrznym w Urzędzie. Jest to kwestia do zastanowienia się, przykładem może być tutaj miasto Bochnia i powiat bocheński, gdzie jest wprowadzony i funkcjonuje dzień wewnętrzny. Dniem wewnętrznym są tam wtorki. 
Być może warto zastanowić się nad rozbudową, poszerzeniem obowiązków lub zakresem działalności punktu informacyjnego dla mieszkańców. Padła taka propozycja przy wypowiedzi Pani Naczelnik Zacher, aby stworzyć warunki obsługi petentów /klientów/ na dole, z dziennikiem podawczym i tym sposobem ograniczyć konieczność przyjmowania stron bezpośrednio w Wydziałach. Na pewno jedno nie ulega wątpliwości, te zmiany muszą pójść w kierunku zracjonalizowania zatrudnienia uwzględniając obowiązkami jakie urząd jest zobligowany realizować.. Można powiedzieć, że tutaj wszystko zostaje w rękach burmistrza, jeśli chodzi o funkcjonowanie urzędu i jednostek organizacyjnych.
Burmistrz Grzegorz Wawryka - z całą pewnością te wszystkie uwagi są cenne, a wnioski które państwo tutaj, bądź na komisjach wypracowaliście dokładnie je przeanalizuję. Ta praca i ta analiza funkcjonowania Urzędu trwa, natomiast macie państwo świadomość, że przez większą część od ostatniej sesji pracowałem sam. Dopiero od dwóch tygodni mam zastępcę. Nie powołałem drugiego zastępcy, tutaj te oszczędności już w tym momencie są widoczne. Analizę urzędu tak jak powiedziałem dalej będę kontynuował, te wszystkie propozycje czy podpowiedzi będą przeze mnie szczegółowo przeanalizowane i jeśli będą słuszne, to będą uwzględnione. Przekształcenia wymagają jednak trochę czasu, bo państwo sami wiecie jeśli np. przychodzi nowy rząd to przynajmniej te 100 dni czasu ma, aby mógł zapoznać się z funkcjonowaniem. Państwo jesteście radnymi od półtora roku, niektórzy z Państwa drugą czy trzecią kadencję /taka jak tutaj nasz radny kolega Pikuła, który jest już radnym od 1990 roku, więc tą wiedzę ma ze wszech miar wszechstronną/, natomiast ja jestem dopiero tutaj w Urzędzie miesiąc czasu, nie mniej jednak te wszystkie propozycje przedstawione na pewno szczegółowo przeanalizuję. Zobaczcie państwo żadnej osoby nie przyjąłem, dopiero dwa tygodnie temu powołałem zastępcę, któremu zleciłem analizę, ponieważ wiele pytań, wiele wątpliwości było co do funkcjonowania spółek. Taka analiza jest przedstawiana, jest wykonywana, chciałbym, aby ona była dobrze przedstawiona. Aby te spółki, które gorzej funkcjonują mogły lepiej pracować. Ja też dokonam takiej analizy i mam nadzieję, że pewne działania w Urzędzie na pewno będą lepiej prowadzone. Urząd będzie bardziej dostępny dla mieszkańców, ja o tym mówiłem, zresztą jako starosta pewne działania podejmowałem i jakiś większych skarg nie było na funkcjonowanie powiatu. Między innymi np. te sprawy, o których mówi przewodniczący - kompleksowa obsługa mieszkańców w pewnym zakresie. Chociażby u nas w komunikacji była stworzona, w momencie, gdy w wielu powiatach był problem z wydawaniem praw jazdy, u nas to dość sprawnie funkcjonowało i nie było żadnych problemów. Doświadczenia spróbuję przełożyć, również te uwagi, które państwo macie na pewno wezmę sobie do serca i tutaj stosowne działania w niedługim czasie będę podejmował.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk – bardzo bym prosił Pana Burmistrza, gdy będzie dokonywana analiza o uwzględnienie również bazy lokalowej /w tym, wykorzystanie mienia gminnego, również i spółek komunalnych. Ilość obsady etatów wiąże się z koniecznością zabezpieczenia bazy lokalowej. Myślę, że warto jest się pod tym kątem zastanowić, jakie gmina ma możliwości, ewentualnie przesunięć danych komórek wydziałów, czy innych zespołów dla sprawnego funkcjonowania urzędu. 

Burmistrz Grzegorz Wawryka - generalnie warunki lokalowe są tutaj nie najlepsze. Macie państwo tego świadomość, że wielu pracowników siedzi po dwóch i trzech w pokojach. Natomiast ja bym nie był za tym, aby wydziały, bądź poszczególnych pracowników przesuwać w inne części miasta, bo jednak w jakimś sensie traci się kontrole nad tym. Generalnie jestem zwolennikiem, jeśli to jest oczywiście możliwe, aby urząd był skoncentrowany w jednym miejscu, bo to jest zdecydowanie lepsze.
Przewodniczący Rady Miejskiej ogłosił 30 minutowa przerwę w obradach. 
Obrady po przerwie:
Ad.14. Podjęcie uchwał w sprawach:

· projekt uchwały w sprawie wygaśnięcia mandatu radnego gminy Brzesko. 

Przewodniczący Krzysztof Ojczyk przedstawił projekt uchwały - jak niżej, który został przyjęty 17 za.:
UCHWAŁA NR XXII( 147)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie wygaśnięcia mandatu radnego Gminy Brzesko

(uchwała stanowi załącznik do protokołu)

· projekt uchwały w sprawie zmiany uchwały budżetowej Gminy Brzesko na 
  2008 rok
Skarbnik Gminy Celina Łanocha poinformowała, że w ostatniej chwili zauważono, że jest pomyłka w projekcie powyższej uchwały w załączniku nr 2, w dziale 801 nie ma rozdziału 80148 – stołówki szkolne – który winien być, jak wynika to z części opisowej objaśnień do uchwały. Kwota 12 tysięcy, która jest przenoszona z działu 854 jest przenoszona do działu 801 rozdział 80148, jest to kwota w planie finansowym szkoły podstawowej nr 2 w Brzesku. Omyłkowo kwota ta została ujęta w rozdziale 80101 szkoły podstawowe i w wyniku tych zmian w rozdziale 80101 będzie kwota 947.477.00 zamiast kwoty 959.477.00, natomiast pojawi się rozdział, który byłby dopisany do tej tabelki 80148 w wysokości 12.000 i byłyby to wydatki bieżące. Przepraszam państwa za tą pomyłkę.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk poddał pod głosowanie autopoprawkę do uchwały zgłoszoną w imieniu Burmistrza przez Panią Skarbnik w załączniku nr 2. 

Autopoprawka powyższa została przyjęta przy 17 głosach za, 0 przeciw,
0 wstrzymujących. 
Radna Maria Kądziołka przekazała stanowisko komisji z 28 marca br., gdzie Komisja Rewizyjna jednogłośnie zaakceptowała zwiększenie zatrudnienia o ten jeden etat, tj. etat - stanowisko związane pozyskiwania środków pozabudżetowych, unijnych. Natomiast, na drugi etat środki finansowe zabezpieczamy, jednakże będą one uruchomione dopiero po analizie obciążeń stanowisk, o której mówiliśmy w momencie omawiania zagadnienia funkcjonowanie UM.

Następnie Skarbnik Pani Celina Łanocha na prośbę radnego Mirosława Wiśniowskiego omówiła projekt powyższej uchwały.

Przewodniczący Krzysztof Ojczyk - zadał pytanie dot. rozliczenia kwot z termomodernizacji. Tak prawdę mówiąc, to nie do końca jest to dla mnie jasne. Jak wyglądają oszczędności za ten rok, za tą zimę, której w zasadzie nie było? Jak się to ma do spłaconej raty z tymi oszczędnościami, jakie jednostki wypracowały?, Jak się to ma do zawartego aneksu, którego zapisu tak naprawdę nie znamy? – prosi, aby ten temat bardziej przybliżyć i wyjaśnić. 
Skarbnik Celina Łanocha – jeżeli chodzi o oszczędności to musielibyśmy porównać jakie koszty ogrzewania ponosiły te placówki w latach ubiegłych i jakie są teraz. Ja nie znam w tej chwili tych rozliczeń, które tutaj przedstawia ESKO, a sprawdza je pod względem merytorycznym Wydział Infrastruktury. My otrzymujemy tak jakby produkt końcowy, ile wynosi nadpłata, którą musimy uregulować. Wg. umowy początkowej mieliśmy te raty spłacać do 2015 roku, natomiast zgodnie z wcześniejszymi dopłatami, które ponosimy już od 2007 roku termomodernizacja szkoły podstawowej nr 2 w Brzesku zostaje spłacona już w 2010 roku, a nie w 2015. Tam gdzie są te większe oszczędności, które wynikają z wyliczenia kwoty bazowej jaka była przy zawieraniu umowy i jak się okazało ta kwota bazowa troszeczkę odbiega nam od rzeczywistością, stąd te różnice wynikają. Jeśli chodzi o termomodernizacje szkoły nr 1 w Brzesku, też umowa pierwotna zakładała spłatę z oszczędności do 2015 roku, natomiast zgodnie z tymi dopłatami my je uregulujemy do 2011 lub 2012 roku. W zawiadomieniach, które mamy od firmy ESKO, oni nam wypisują konkretnie których rat od końca już nie będziemy płacić. Aneks jest do wglądu w każdej chwili. Zgodnie z zawartym aneksem, kiedy my spłacamy raty wcześniej ESKO nie bierze odpowiedzialności za uzyskanie oszczędności.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk przedstawił projekt uchwały jak niżej, który został przyjęty 17 za:

UCHWAŁA NR XXII( 148)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie zmiany uchwały budżetowej Gminy Brzesko na 2008 rok.

(uchwała stanowi załącznik do protokołu)

· projekt uchwały w sprawie określenia górnych stawek opłat ponoszonych przez właścicieli nieruchomości za świadczenie usług w zakresie odbierania i unieszkodliwiania odpadów komunalnych,
Radny Lech Pikuła - chciałem zapytać Panie Przewodniczący, dlaczego tak późno ta uchwała jest skierowana pod obrady sesji, gdyż na odwrocie projektu są pieczęcie i wynika z nich, że uchwała została przedłożona jeszcze w miesiącu listopadzie 2007 roku, co powodowało, że tak późno ją podejmujemy.

 Przewodniczący Krzysztof Ojczyk – wyjaśnił. Wpływ był rzeczywiście w listopadzie albo grudniu, natomiast uchwała trafiła w styczniu na sesję. Jak pamiętam, w skutek jednomyślnej decyzji radnych, uchwała ta została końcem stycznia ściągnięta z porządku obrad. Jak państwo wiecie w miesiącu lutym były wybory, sesja odbywała się dwa dni po wyborach, po zaprzysiężeniu burmistrza. Jest to projekt przedłożony przez burmistrza, a wówczas burmistrz raptem dwa dni pełnił tą funkcję i urzędowanie. Nowy burmistrz nie miał czasu zapoznać się w ciągu dwóch dni z projektem tej uchwały oraz uzasadnieniem dotyczącym jej podjęcia. Wiemy, jak wiele kontrowersji budziła ta uchwała, jak wiele pytań było z nią związanych. Kolejnym miesiącem jest miesiąc marzec i bez zbędnej zwłoki poza tym, że uchwała jest dyskusyjna raczej nie było.
Burmistrz Grzegorz Wawryka – skierowałem taką prośbę do Rady, gdyż chciałem się z tymi materiałami zapoznać. Faktem jest również, iż moją prośbę Rada uwzględniła. Prawdą jest, że projekt uchwały był zaopiniowany w listopadzie 2007 roku.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk – wyjaśnił, że projekt uchwały był złożony w listopadzie, ale zaopiniowany został dopiero w miesiącu lutym br. Należy też podkreślić, że wcześniej uchwała nie uzyskała w ogóle pozytywnej opinii żadnej z komisji.

Kierownik Henryk Piela – rzeczywiście na temat tego projektu uchwały nie ma sensu robić wprowadzenia bo wielokrotnie było to na komisjach. Jeśli chodzi o opinie komisji, posiada opinie z dnia 10 grudnia 2007 roku wspólnych komisji Oświaty, Prawa i Rodziny, gdzie komisje zapoznały się z projektem uchwały i zaopiniowały ją pozytywnie (???) (wszystkie głosy radnych „WSTRZYMUJĄCE SIĘ”).

Na wspólnym posiedzeniu komisji Rewizyjnej, Gospodarki Komunalnej i Gospodarki Finansowej w dniu 20 lutego 2008 roku ta uchwała również została zaopiniowana pozytywnie z takim wnioskiem, aby poszerzyć uzasadnienie do uchwały o informacje, jakie są faktyczne powody tych podwyżek i to zostało uczynione i radni mają już pod projektem uzasadnienie poszerzone. Również na posiedzeniu komisji w miesiącu grudniu padł wniosek, aby przygotować informacje dla mieszkańców, skąd tak faktycznie ta potrzeba podwyżek wynika i taka informacja w styczniu została przekazana na strony internetowe miasta Brzeska (tu kierownik Piela przedstawił treść powyższej informacji). Ma nadzieję, że dzisiaj już radni decyzje podejmą, bo jest ona bardzo ważna z tego oto powodu, że te górne stawki to są stawki, jakimi my urzędnicy możemy obciążać w decyzji mieszkańców krnąbrnych, którzy nie zawierają umowy na wywóz odpadów komunalnych. Dzisiaj jest taka kuriozalna sytuacja, że rzeczywiście firmy, które zajmują się wywozem, a jest ich 4 na terenie gminy Brzesko i tak pobierają opłaty, które przysłały w grudniu przewidując te podwyżki i tak mieszkańcy te wyższe stawki płacą, a nasza uchwała ma te stawki górne niższe, co może skutkować czymś takim o to zdarzeniem, że wydamy decyzję nakazująca mieszkańcowi odbiór odpadów komunalnych i niestety za górną stawkę, która wynosi dzisiaj 8 złotych. De facto kara, że on nie stosuje będzie dla niego nagrodą, bo płaci niższe ceny niż mieszkańcy, którzy faktycznie dobrze prowadza gospodarkę odpadami i płacą. Większość mieszkańców wykonuje to bardzo dobrze, ale jest jeszcze grupa ludzi, która nie chce się dostosować i myśli, że uchwałę należy podjąć z myślą o tej większości mieszkańców, którzy chcą dobrze prowadzić. Jego zdaniem ta uchwała nie jest cenotwórcza, jest to rynek i żadna z firm tych górnych stawek nie przekracza i do nich nie dochodzi.
Radna Maria Kądziołka - chciałam wrócić do wniosku, o którym Pan tutaj wspomniał, a dotyczącym przekazania naszym mieszkańcom pełnej i jasnej informacji o sprawach związanych z wywozem odpadów – wniosek ten nie był kierowany do Urzędu, do Pana, tylko do naszej Spółki. Był to wniosek z 19 grudnia 2007 roku ze wspólnego posiedzenia Komisji Rewizyjnej oraz Komisji Gospodarki Finansowej i był kierowany do Pana Prezesa Spółki BZK, aby mieszkańcy naszej gminy otrzymali jasną i zwięzłą informację związaną ze zmienionymi przepisami dotyczącymi usuwania odpadów oraz kosztami związanymi z ich segregacją. 
Szanowni Państwo, powieszenie na stronie internetowej informacji nie załatwia sprawy, chodziło o coś innego. Jeżeli wniosek Komisji byłby zrealizowany, to dzisiaj mieszkańcy mieliby jasność, o co w tym wszystkim chodzi. Teraz jesteśmy w sytuacji takiej, że dalej mieszkańcy nie wiedzą, o co w tym wszystkim chodzi, dlaczego podejmujemy tą uchwałę. Panie Burmistrzu kieruje do Pana wniosek i proszę wyciągnąć konsekwencji w stosunku do osób odpowiedzialnych za brak działań w tym zakresie. Tak nie może być, żeby były hamowane działania, które mają służyć naszym mieszkańcom. 
Kierownik Henryk Piela - jeżeli chodzi o świadomość mieszkańców to chciałbym powiedzieć, że akurat ten temat tak w telewizji jak i w radio, jak również przekazywane przez nas za pośrednictwem radia RDN, również w GK w Dzienniku Polskim, ukazało się sporo artykułów i myślałem, że mieszkańcy są zorientowani, dlaczego te podwyżki są, natomiast my ze swojej strony taką informacje daliśmy i przekazaliśmy, wydaje się że mieszkańcy wiedzą dlaczego te podwyżki są.

Radna Maria Kądziołka – na dzień dzisiejszy mieszkańcy mają niesamowity mętlik. Daliśmy jasny i wyraźny sygnał Panu Prezesowi co należy zrobić, bez wielkich nakładów. Czy Pan Prezes wysyłając umowy nie mógł dołączyć do nich jasnej i czytelnej informacji. Wówczas każdy mieszkaniec dostał by ją i mógłby się z nią zapoznać. 
Radny Mirosław Wiśniowski – stwierdził, ludzie do tej pory myślą, że to 2,oo złote to jest opłata za worek, za zbiórkę. Należy to w konkretnej ulotce przekazać mieszkańcom, płacimy my jako gmina za segregację i za wysypisko, szkoda że tego państwo wcześniej z prezesem nie zrobiliście i że nie było tej informacji.
Przewodniczący Krzysztof Ojczyk przedstawił projekt uchwały, który został przyjęty 12 za, 5 wstrzymujących, 0 przeciw, jak niżej: 
UCHWAŁA NR XXII( 149)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie projekt uchwały w sprawie określenia górnych stawek opłat ponoszonych przez właścicieli nieruchomości za świadczenie usług w zakresie odbierania      i unieszkodliwiania odpadów komunalnych.
(uchwała stanowi załącznik do protokołu)

· projekt uchwały w sprawie przyjęcia od Wojewody Małopolskiego zadań   w zakresie prowadzenia utrzymania grobów i cmentarzy wojennych położonych na terenie Gminy Brzesko.
Przewodniczący Rady Miejskiej zapytał czy do przedmiotowego projektu uchwały są pytania?

Nie widzę, a zatem przedstawiam projekt uchwały.

Przewodniczący Krzysztof Ojczyk przedstawił projekt uchwały, który został przyjęty 18 za, 0 wstrzymujących, 0 przeciw - jak niżej: 
UCHWAŁA NR XXII( 150)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie: przyjęcia od Wojewody Małopolskiego zadań w zakresie prowadzenia utrzymania grobów i cmentarzy wojennych położonych na terenie Gminy Brzesko.
(Uchwała stanowi załącznik do protokołu )

· projekt uchwały w sprawie wyrażenia zgody na udzielenie bonifikaty od opłaty z tytułu przekształcenia prawa użytkowania wieczystego w prawo własności,
Przewodniczący Rady Miejskiej zapytał czy do przedmiotowego projektu uchwały są pytania?

Nie widzę, a zatem przedstawiam projekt uchwały.

Przewodniczący Krzysztof Ojczyk przedstawił projekt uchwały, który został przyjęty 18 za, 0 wstrzymujących, 0 przeciw - jak niżej:

UCHWAŁA NR XXII( 151)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie wyrażenia zgody na udzielenie bonifikaty od opłaty z tytułu przekształcenia prawa użytkowania wieczystego w prawo własności.
(uchwała stanowi załącznik do protokołu )

· projekt uchwały w sprawie zmiany uchwały Rady Miejskiej w Brzesku Nr XXI(140)2008 z dnia 27 lutego 2008 roku w sprawie ustalenia opłat za świadczenia prowadzonych przez Gminę Brzesko przedszkoli publicznych.
Przewodniczący Rady Miejskiej zapytał, czy do przedmiotowego projektu uchwały są zapytania?

Nie widzę, a zatem przedstawiam projekt uchwały.

Przewodniczący Krzysztof Ojczyk przedstawił projekt uchwały, który został przyjęty 18 za, 0 wstrzymujących, 0 przeciw jak niżej:

UCHWAŁA NR XXII( 152)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie zmiany uchwały Rady Miejskiej w Brzesku Nr XXI(140)2008 z dnia 27 lutego 2008 roku w sprawie ustalenia opłat za świadczenia prowadzonych przez Gminę Brzesko przedszkoli publicznych.
(uchwała stanowi załącznik do protokołu)

· Projekt uchwały w sprawie przekazania skargi do rozpatrzenia zgodnie  z właściwością.

Przewodniczący Rady Miejskiej zapytał czy do przedmiotowego projektu uchwały są pytania?

Nie widzę, a zatem proszę o przedstawienie projektu uchwały.

Wiceprzewodniczący Franciszek Brzyk przedstawił projekt uchwały - został przyjęty 15 za, 2 wstrzymujące, 0 przeciw - jak niżej:
UCHWAŁA NR XXII( 153)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie przekazania skargi do rozpatrzenia zgodnie z właściwością.

(Uchwała stanowi załącznik do protokołu)

· Projekt uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi na Burmistrza Brzeska.

Przewodniczący Rady Miejskiej zapytał czy do przedmiotowego projektu uchwały są pytania?

Nie widzę, a zatem proszę o przedstawienie projektu uchwały.

Wiceprzewodniczący Franciszek Brzyk przedstawił projekt uchwały - został przyjęty 17 za, 0 wstrzymujących, 0 przeciw - jak niżej:

UCHWAŁA NR XXII( 154)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie rozpatrzenia skargi na Burmistrza Brzeska .

(Uchwała stanowi załącznik do protokołu)
· Projekt uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi na działalność Burmistrza Brzeska. 
Przewodniczący Rady Miejskiej zapytał czy do przedmiotowego projektu uchwały są pytania?

Nie widzę, a zatem proszę o przedstawienie projektu uchwały.

Wiceprzewodniczący Franciszek Brzyk przedstawił projekt uchwały - został przyjęty 16 za, 1 wstrzymujący jak niżej:

UCHWAŁA NR XXII( 155)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie rozpatrzenia skargi na działalność Burmistrza Brzeska .

(Uchwała stanowi załącznik do protokołu)

· Projekt uchwały w sprawie rozpatrzenia wezwania do usunięcia naruszenia prawa.
Przewodniczący Rady Miejskiej zapytał czy do przedmiotowego projektu uchwały są pytania?

Nie widzę, a zatem proszę o przedstawienie projektu uchwały.

Wiceprzewodniczący Franciszek Brzyk przedstawił projekt uchwały - został przyjęty 18 za, 0 wstrzymujących, 0 przeciw jak niżej:

UCHWAŁA NR XXII( 156)2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie rozpatrzenia wezwania do usunięcia naruszenia prawa
(Uchwała stanowi załącznik do protokołu)

· Projekt uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi złożonej przez Pania Marię Zachara na działalność Burmistrza Brzeska .
Przewodniczący Rady Miejskiej zapytał czy do przedmiotowego projektu uchwały są pytania?
Nie widzę, a zatem proszę o przedstawienie projektu uchwały.

O zabranie głosu w temacie powyższego projektu uchwały poprosił Kierownik Referatu BUA Roman Olchawa .
W związku z tym faktem Przewodniczący Rady Miejskiej zapytał Pana Burmistrza czy upoważnia Pana kierownika do zabrania głosu w tej kwestii.
Burmistrz Grzegorz Wawryka odpowiedział – ten temat był rozpatrywany na komisjach natomiast temat dotyczy okresu, gdy jeszcze nie pełniłem funkcji burmistrza, wydaje się że wszystko można było wyjaśnić na Komisji. Myślę, że należy sprawę rozstrzygnąć, gdyż był ten temat omawiany na komisji.

Wiceprzewodniczący Franciszek Brzyk przedstawił projekt uchwały - został przyjęty 9 za, 6 przeciw, 3 wstrzymujące jak niżej:

UCHWAŁA NR XXII( 157 )2008

RADY MIEJSKIEJ W BRZESKU

Z DNIA 31 MARCA 2008 ROKU

W sprawie rozpatrzenia skargi złożonej przez Pania Marię Zachara na działalność Burmistrza Brzeska .
(Uchwała stanowi załącznik do protokołu)

Ad.15 Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych .

Burmistrz Grzegorz Wawryka.
Szanowni Państwo postaram się na część interpelacji odpowiedzieć zaś na te, które nie odpowiem, albo informacje nie będą wyczerpujące otrzymacie Państwo odpowiedź pisemną. I zacznę może w kolejności jak te interpelacje były składane.
A więc tutaj Pani Radna Maria Kądziołka zadała interpelacje dotyczącą programu budowa boisk sportowych „Moje boisko, Orlik 2012” chcę powiedzieć, że wniosek na budowę tych boisk został złożony i były dwie lokalizację: przy Szkole Nr 2 i przy Szkole Podstawowej Nr 3 i te lokalizacje do Urzędu Marszałkowskiego zostały złożone. Dzisiaj jest sesja Sejmiku i na tej sesji będą zapadały decyzję dot. formalnego przydziału tych boisk. Więc mam wątpliwości czy uda się w ogóle wziąć pod uwagę rozważanie kolejnej możliwości. Niemniej jednak na dzień dzisiejszy wniosek poszedł na alternatywne te dwie propozycje. Boisko będziemy mieli jedno. Dzisiaj w budżecie zagwarantowaliśmy udział własny, ale ostatecznie, jaka będzie to kwota zdecyduje Sejmik i będziemy mieli bliższe informacje. 

Odnośnie drugiej interpelacji dot. budowy Dworca PKS-u w Brzesku. W tej kwestii przedstawię odpowiedź pisemną, bo prosiła Pani o dogłębną informację, a w tej chwili nie jestem w stanie przedstawić takiej informacji.

Następna interpelacja dotyczyła wyjaśnienia sprawy koncesji na eksploatację żwirowiska na terenie Mokrzyski - Bucza. Tutaj chcę powiedzieć, że był tylko wniosek i wydana została opinia na zbadanie złóż, natomiast żadnej innej koncesji nie było. Więc tutaj dopiero jest opinia związana ze zbadaniem złoża. Czyli tam to złoże jest. Natomiast, jeśli wpłynie wniosek dot. eksploatacji to cała procedura będzie wdrożona i mieszkańcy również będą powiadomieni. Więc proszę się nie martwić, żadna koncesja na wydobycie nie została wydawana.

Kolejna sprawa dotycząca budowy windy w budynku Urzędu Miejskiego. Ja kiedyś rozmawiałem z pracownikami i w budżecie Gminy na ten rok są zaplanowane środki na termomodernizację tego obiektu i jest to kwota ok. 450 tys. zł. Wiem, że w przeszłości był plan rozbudowy tego budynku, pomysł ten jednak na dzień dzisiejszy upadł. Niemniej jednak nawet przy tej dyskusji – przy ocenie pracy Urzędu wychodzi na jaw, że budynek jest zbyt mały. Niemniej jednak skoro ta koncepcja upadła ja jeszcze będąc Starostą podejmowałem decyzje z poprzednim Burmistrzem na temat sukcesywnej modernizacji tego budynku. Pewne prace zostały wykonane, natomiast wydaje się mi, że te prace tutaj w tym budynku nie powinny być robione ad-hop, ale przemyślane i rozłożone na kilka lat. Moja propozycja jest taka, aby w ciągu kilku lat, w pierwszej kolejności to co jest zapisane, a więc termomodernizacja. Zobaczcie Państwo jak ten budynek zewnątrz wygląda, chluby nam na pewno nie przynosi i tu bym chciał, żeby również Starostwo w jakiś sposób partycypowało w kosztach. Chcielibyśmy pozyskać na to pieniądze zewnętrzne. Dotarło również do mnie pismo odnośnie wykonania windy, ta winda na pewno jest potrzebna. Chciałbym, jeśli oczywiście tutaj z PEFRONU udałoby się pozyskać pieniądze, aby przed samym wykonaniem termomodernizacji budynku ta winda została zainstalowana, ponieważ według mnie jest taka potrzeba. Jest duża liczba osób niepełnosprawnych i starszych i dlatego ja ten wniosek popieram i jeśli tylko ze strony Starostwa będzie wola to uważam, że ta winda powinna być wykonana. Myślę, że również powinny być wykonane inne prace związane między innymi z ciągami ciepłowniczymi w tym budynku, a więc o grzejnikach gdzie to są już po prostu przestarzałe grzejniki. Wydaje się mi, że kiedyś w kolejnych latach powinniśmy takie środki zabezpieczyć i remont tego budynku zakończyć. To była by odpowiedź na trzecie pytanie.

Miała Pani jeszcze jedną interpelacje dotyczącą dojazdu do bloków. Tutaj proszę Państwa to na pewno wymaga nakładów finansowych. Ten temat zostanie rozeznany. Może jakaś dokumentacja będzie musiała być wykonana. Niemniej jednak na to zadanie trzeba, by było zagwarantować środki w budżecie. Ten budżet został niedawno przyjęty - 3 miesiące temu. Nie były środki przewidywane, ale niedługo będzie wykonywany projekt budżetu na następne lata i tą interpelację ja zachowuje i na pewno będziemy to uwzględniali w kolejnych projektach budżetu.

Kolejna interpelacja Pana Franciszka Brzyka dotycząca budowy hali sportowej. Proszę Państwa w projekcie budżetu są środki w kwocie 180 tys. zł. Pierwszą rzeczą, którą wykonałem przychodząc tutaj do Urzędu, to spotkałem się z pracownikami i zresztą spotykam się i chcemy podejmować działania związane z realizacja budżetu na ten rok, który został zaplanowany. Aby ten budżet mógł być zrealizowany to trzeba wykonać wiele dokumentacji, w kolejnym etapie ogłaszać przetargi na samo wykonawstwo danych inwestycji. Pierwsza rzecz, która została przeze mnie podjęta to była między innymi dyskusja na temat tych projektów. Ze wstępnej analizy wynikało, że ta kwota jest za mała. Również wpłynęło pismo bodajże od Dyrekcji Szkoły w Mokrzyskach, aby w pierwszej kolejności przeznaczyć środki na osuszenie, na prace modernizacyjne przy tej szkole. Ja bym się do tego przychylił, oczywiście nie wyklucza to tego, że ta dokumentacja na tą halę sportową chciałbym żeby była wykonana. Pilotażowo uznaliśmy, /ja to zresztą mówiłem na Komisjach/, aby wykonać dokumentacje jednej hali sportowej. Wstępny koszt ja to podejrzewam, że będzie to koszt 100/120 tys. zł na dokumentacje jednej hali sportowej. Jeśli wykonamy prace remontowe na terenie Mokrzysk to w zasadzie mamy tą kwotę - 180 tys. zamkniętą. Jeśli pojawią się tylko dodatkowe środki chciałbym, żebyśmy w tym roku zrealizowali – bo takie były plany – realizacja tej dokumentacji. Musimy mieć świadomość, że trzeba zwiększyć środki na tą dokumentację. 

Kolejne wyjaśnienia – również przed podjęciem decyzji wysłałem merytorycznych pracowników na teren w obrębie Szkoły Nr 3, aby tam sprawdzili czy jest możliwość wykonania parkingów, czy jest możliwość zaprojektowania tego obiektu i ta opinia była pozytywna. Ponieważ czasu było mało, a chcieliśmy – chciałem podjąć działania związane z realizacja budżetu, ja i tak wstrzymałem na kilka dni podpisanie specyfikacji na wykonanie dokumentacji. Niemniej jednak była Komisja Finansowa i na tej Komisji ten temat był omawiany i nie było głosów sprzeciwów. Kolejne Komisje będą dopiero w tej chwili, więc tutaj nie chciałem proszę Państwa dalej wstrzymywać, bo w stosunku do innych - chociażby tutaj kolega Stanisław Milewski pytał co z realizacją modernizacji na terenie Bucza. Jeśli będziemy czekać to czas będzie upływał i nie wykonamy dokumentacji, a tym samym nie będziemy mogli przejść do realizacji. Ja powiem tyle, ta specyfikacja została podpisana i przetarg na wykonanie dokumentacji tej sali sportowej, został ogłoszony przetarg. Tak jakby nie było głosu sprzeciwu byli pracownicy na Komisji i tak jak mówię – ja też bardzo ostrożnie podchodzę do tego tematu. Myślę, że będzie dokumentacja wykonana na tą halę sportową. Wykonamy również, postaramy się – jeśli się uda zwiększyć środki – dokumentacje na kolejne sale w Gminie, czyli przy Szkole Nr 1 i Szkole w Mokrzyskach.

Kolejne interpelacje Pani Radnej Ewy Chmielarz - sprawa oświetlenia – w budżecie Gminy mamy bodajże 62 tys. i wniosków na pewno jest więcej niż możliwości i tutaj myślę, że na Komisjach Radni wskażą miejsca, gdzie to oświetlenie będzie wykonywane. Jeśli środki pozwolą to w ramach tych działań na pewno spróbujemy to wykonać. Oświetlenie tych miejsc wskazanych, niemniej jednak Państwo musicie wiedzieć, że jest więcej wniosków niż środków, którymi dysponujemy. 

Kolejna sprawa interpelacja Pani dotycząca – tutaj akurat ta interpelacja dotyczy Zarządu Dróg Wojewódzkich – Pani pisze o Generalnej Dyrekcji Dróg Krajowych i Autostrad. Natomiast w budżecie Gminy jest zapisana kwota blisko 800 tys. zł. Na wykonanie chodników w Mokrzyskach. To jest udział własny, mniej więcej 50 na 50%. Te chodniki są na ukończeniu. Jeśli chcemy to zadanie powiększyć o kolejne 500 metrów, to zdajecie sobie Państwo sprawę, że musimy wystąpić do Zarządu Dróg Wojewódzkich o zabezpieczenie 50 % środków oraz my też musimy 50% własnych środków zabezpieczyć. Te środki w tegorocznym budżecie nie zostały zabezpieczone, a budżet został uchwalony 3 miesiące temu. Więc ja rozumie, że ten wniosek dotyczy przyszłego okresu. Natomiast, ja go biorę i takie wystąpienie do Generalnej dyrekcji nastąpi. Musimy mieć jednak świadomość, że to dotyczy przyszłego roku i również udział własny wtedy będzie po prostu potrzebny do partycypacji w tym zadaniu. Zdajecie sobie Państwo sprawę, że Zarząd Województwa ma wytyczne, które przyjął i wytyczne są takie, że jeśli nawet temat budowy chodników przy drogach wojewódzkich to warunkiem koniecznym jest udział samorządu – bądź Gminnego bądź Powiatowego. Oczywiście wystąpić możemy, natomiast miejmy świadomość, że ten wniosek będzie z góry na pozycji przegranej.
Interpelacja Pana Radnego Mirosława Wiśniowskiego dotyczące zjazdu z autostrady. Ja już na początku w swoim wystąpieniu mówiłem, jakie działania są w tym kierunku podjęte. Mianowicie po zapoznaniu się z jedną i drugą koncepcją uważam, że powinniśmy do tematu jeszcze raz powrócić i jako Rada stosowną opinię przygotować, czy wydać czy zaopiniować. Niemniej jednak i jedno i drugie rozwiązanie według mnie wymaga pewnych zmian. I ja do projektanta jak i do Generalnej Dyrekcji wystąpiłem z taką propozycją. Będę chciał się również spotkać z nowym Dyrektorem Generalnym i projektantem, aby te rozwiązania, czyli propozycje między innymi takich rozwiązań na ul. Leśnej, które byłyby zdecydowanie korzystniejsze dla mieszkańców, jak również w II wariancie przesunięcie w kierunku miasta zjazdu. Jeśli będziemy mieli takie dwie koncepcje – bo Państwo wiecie – że ani jedna ani druga nie była rozwiązaniem dobrym, bo przy jednej i drugiej koncepcji były protesty, więc jeśli będzie taka koncepcja myślę, że na spokojnie już – okres wyborczy już minął – będziemy mogli do tego tematu powrócić. Miejmy świadomość, że przy i jednym i drugim wariancie mieszkańcy nie będą na pewno zadowoleni, ale musimy zrobić wszystko. Ja to deklarowałem, że działania pójdą w tym kierunku, aby tą uciążliwość zminimalizować. Myślę, że na tym etapie taka możliwość jest. 

Kolejne pytanie dotyczące połączenia ul. Zagrody z ul. Bernackiego. Zadanie to również na dzień dzisiejszy nie jest zapisane w budżecie, natomiast jeśli środki będą to spróbujemy chociażby w tym roku dokumentację wykonać. Niemniej jednak będzie trzeba pozyskać zgody mieszkańców tych terenów, którzy przy tym łączniku mieszkają. Wiec tutaj trochę pracy nas czeka. 

Kolejna interpelacja dotyczyła wykonania dokumentacji na budowę chodników i modernizacji przy ul. Wiejskiej. Państwo wiecie, że tam teren jest dość sporny, jest droga bardzo wąska. Przy samej drodze są ogrodzenia posesji mieszkańców. Środków w budżecie Gminy na to zadanie nie ma, więc jeśli będziemy chcieli go realizować to albo trzeba będzie zwiększyć środki, a przede wszystkim będzie trzeba uzyskać zgody mieszkańców na odstąpienie terenu. Więc tutaj, jeśli Pan Radny podtrzymuje ten wniosek to po prostu całe zadanie będzie musiało ruszyć, bo w tym kierunku niewiele jest w tej chwili wykonane. 

Odnośnie ostatniego tematu – w sprawie remontu chodnika w rejonie Placu Kazimierza- myślę, że to w niedługim czasie zostanie zrealizowane, więc ta interpelacja, myślę że będzie pozytywnie załatwiona.
Interpelacja – Pan Adam Kwaśniak

W sprawie poczekalni przy PKS – temat ten będzie w niedługim czasie podjęty przez pracowników.

W sprawie cmentarza wojennego w Brzesku – Na tyle ile będą nam pozwalały środki te prace będą wykonywane. Taki plan remontu będzie przygotowany i przedstawiony przez pracowników.

Interpelacja – Pani Katarzyny Pacewicz-Pyrek 

Wystąpienie właścicieli – przedsiębiorców zostało złożone do mnie i do Rady i oczywiście w ramach przetargów ogłaszanych na zbycie nieruchomości, takie zapisy będą. Będą między innymi zapisy, że w określonym czasie 10 lat takie inwestycje nie będą mogły być – będą punkty ujemne. Przewidywane są również w specyfikacji kary, gdyby ktoś złamał takie zapisy. 

Odnośnie wywozu nieczystości tutaj na pewno ta pełna informacja będzie przekazana.

Sprawa kanalizacji Gminy. Zapoznałem się ze stopniem skanalizowania Gminy. Pierwotnie myślałem, że ten stopień jest znacznie większy. Na dzień dzisiejszy znaczna część miasta nie jest skanalizowana, mówię tutaj o Osiedlu Leśna o Kopalinach, min. Zdecydowana większość Sołectw również nie jest skanalizowana. Jest skanalizowany Okocim, niewielka część Jadownik, bodajże Wokowice i Sterkowiec w jakiejś części. Pozostałe miejscowości nie są skanalizowane i miejmy świadomość, że to jest zadanie na wiele lat. Myślę, że warto by, abyśmy przygotowali jakiś program wieloletni kanalizacji poszczególnych Sołectw i poszczególnych miejscowości i samego miasta. My w tej chwili przygotowujemy dokumentację na złożenie do Spójności wniosków wspólnie z Gminą Wojnicz. W tej chwili trwają intensywne prace, ponieważ termin złożenia wniosków jest krótki. Zleciliśmy ostateczne studium wykonalności, są dokumenty przygotowane jest bieżąca konsultacja. Już dwukrotnie był u mnie Pan Wójt Gminy Wojnicz. Wnioskodawcą będzie RPWiK, natomiast i ze strony mojej i ze strony pracowników trwają intensywne działania, aby ten wniosek mógł zyskać dofinansowanie – to jest kwota ok. 20 mln. po stronie Gminy Brzesko. Załatwi to natomiast niewielką część, więc miejmy tą świadomość, że w kolejnych latach będziemy musieli podejmować działania kanalizacyjne.

Teraz przejdę do odpowiedzi na zapytania. Postaram się na nie odpowiedzieć przynajmniej częściowo.

Pan Radny Stanisław Góra – nie ma go w tej chwili - pytał o Place Zabaw. W budżecie Gminy mamy zapisane 70 tys. i z tego co wiem na Porębę była zaplanowana kwota 20 tys. zł. Chcielibyśmy tę pule zwiększyć i będziemy się starali o pozyskanie środków zewnętrznych na wykonanie placów zabaw. Jeśli uda nam się tą kwotę zwiększyć to pewnie jeszcze więcej będziemy w stanie wykonać.

Pan Radny Józef Chruściel składał interpelację odnośnie drzewa, które jest przeszkodą przy wykonaniu chodnika w Szczepanowie. Decyzja na wycinkę drzewa została już wydana 28 lutego.

Pan Radny Józef Kubas pytał, odnośnie nieprzestrzegania oznakowania na ulicy przy nowym Zespole Szkół. Jest tam rzeczywiście problem. Dokąd nie było tam chodnika, to niebezpieczeństwo było dość spore i pamiętam, że jeszcze jak sam byłem Starostą tak ustaliliśmy, że była to droga jednokierunkowa, po to żeby nie wyjeżdżały samochody    w dwóch kierunkach, żeby zapewnić bezpieczeństwo dla dzieci i młodzieży. W tej chwili jest tam chodnik. W tej sprawie było wystąpienie ze stron Urzędu do Zespołu Inżynierii Ruchu przy Starostwie Powiatowym, aby w momencie gdy zostanie wykonany chodnik, aby ta ulicę zrobić dwukierunkową. Taka jest po prostu propozycja. Więc sytuacja ta ulega już w jakimś stopniu poprawie.

Pan Radny Adam Kwaśniak pytał odnośnie zakupu toreb ekologicznych. Takie torby będą zakupione i w czerwcu w ramach Finału Konkursu „Brzesko czysta Gmina” te torby będą rozdawane i przekazywane.

Ad.16. Odpowiedzi na zapytania przewodniczących jednostek pomocniczych gminy

Pani Anna Lubowiecka Sołtys ze Szczepanowa pytała o odpady wielkogabarytowe. Chcemy zmienić trochę formę zbiórki, a jaka ona ostatecznie będzie i jak to będzie wyglądało to informacja taka dotrze do Sołtysów. Mianowicie w czym jest rzecz – okazuje się, że   w ramach odbioru odpadów wielkogabarytowych mieszkańcy wrzucają różnego rodzaju śmieci i inne odpady. Są to zwykle odpady komunalne i stanowią one w całej tej zbiórce 70 -80% odpadów. Chcielibyśmy to zmienić. Propozycja jest min. taka, aby poszła informacja do mieszkańców o terminie odbioru. Chcielibyśmy ją ogłosić przez proboszczów, aby była przedstawiona w niedzielę podczas ogłoszeń. Określilibyśmy jeden dzień w tygodniu, w którym to dniu odpady byłyby wystawiane przed posesje, tak jak jest to praktykowane ze zbiórką śmieci, a kosze mieszkańcy wystawiają przed posesję. W ten sposób odpady wielkogabarytowe były by odbierane, natomiast nie byłoby tych dużych kontenerów. Do tych dużych kontenerów proszę Państwa ludzie wrzucają wszystko co mają. Nie spełnia to pokładanego zadania, które chcemy zlecić. Natomiast ta forma zbiórki, jeśli będzie informacja kilka dni wcześniej, że w tygodniu będą te odpady zabierane to myślę, że może zda egzamin. Taka jest propozycja rozwiązania tego problemu. Jeśli państwo macie inna propozycję to jesteśmy oczywiście otwarci. 

Pani Sołtys Anna Lubowiecka oraz Pan Marian Czarnik wnosili o częstsze kontrole związane z poruszaniem się ciężkich samochodów ze żwirowni. Był na dzisiejszej sesji Komendant i takie wystąpienie do niego nastąpi. On też do tego tematu będzie się musiał ustosunkować.

Pan Wacław Ćwioro Sołtys z Poręby Spytkowskiej pytał o naprawę drogi powiatowej na terenie Poręby. Jeszcze, gdy byłem Starostą, co roku jakiś odcinek tej drogi wykonywałem. Rzeczywiście końcówka tej drogi - to jest droga główna do Poręby – jest do wykonania. Takie wystąpienie z naszej strony będzie.

Pani Sołtys Anna Lubowiecka - pytanie dotyczyło ustalenia harmonogramu imprez na terenie Gminy. Spróbujemy to w jakiś sposób skoordynować. Zainteresowane strony spotkają się w celu ustalenia i koordynacji tych imprez na terenie naszej Gminy.

Pan Radny Tadeusz Ciurej. Kolejne pytanie dotyczyło Dworku przy ul. Solskiego. Z informacji, która udało mi się pozyskać, to merytoryczne Komisje zaopiniowały sprzedaż tego Dworku. Oczywiście zostanie wykonana wycena i będzie przeprowadzona procedura przetargowa związana ze sprzedażą tego obiektu. 

To byłyby w większości odpowiedzi, natomiast na te pytania, które Państwu nie udzieliłem odpowiedzi, bądź są nie wyczerpujące ja udzielę informacji pisemnej. 
Radna Maria Kądziołka - Panie Burmistrzu ja w kilku sprawach odnośnie moich interpelacji. Bardzo proszę, aby na wszystkie interpelacje przekazać mi pisemną odpowiedź.

Z informacji, jakie przekazano nam na Komisjach, planowane usytuowanie boisk zostało zaproponowano – przy BOSI-rze oraz przy OKS-ie. Pana Burmistrza, przedstawia nam inne lokalizacje – proszę o przybliżenie sprawy – to jedno pytanie.

W tej kwestii mam jeszcze jedno pytanie – czy stoi coś na przeszkodzie, aby wskazać jeszcze jedną lokalizację usytuowania takiego boiska właśnie pomiędzy Osiedlem Ogrodowa, a Osiedlem Kopaliny /na łąkach między tymi Osiedlami/.

Odnośnie windy i rozbudowy budynku Urzędu Miejskiego. O konieczności montaż windy wskazałam w swoim wystąpieniu, dlatego nie będę po raz drugi uzasadnienia przytaczać, natomiast Panie Burmistrzu – z Państwowego Funduszu Osób Niepełnosprawnych można pozyskać środki. Ponadto, zadanie to musi być współfinansowane przez powiat i gminę, dlatego ciężar zostanie rozłożony co najmniej na trzy podmioty i bardzo tanio można taką windę zamontować. Należy także zaznaczyć, iż można także z innych źródeł pozabudżetowych pozyskać środki na to zadanie. I czy niewskazanym byłoby zrealizować to zadanie - uruchomienie windy - przed zadaniem termoizolacji budynku. Wiemy, że tak winda w budynku Urzędu nie zmieści się. Musimy z nią wyjść poza Urząd /może poprzez zewnętrzne jej wykonanie/.
Mam jeszcze pytanie – Gmina oraz Powiat kilka lat temu podjęły kroki związane z nadbudową budynku Urzędu, właśnie tego, w którym się znajdujemy. Te prace polegały na wymianie dachu i na poddaszu miały powstać pomieszczenia biurowe. Mam pytanie do Pana Burmistrza – co w tej kwestii zrobiono, czy nie można by dokończyć tego zadania. Zostały wydatkowane środki gminy i powiatu i czy nie można dokończyć tego zadania, tak aby mogły powstać dodatkowe pomieszczenia biurowa. 

Natomiast odnośnie dojazdu do bloków w pełni jestem świadoma Panie Burmistrzu, iż w obecnej chwili, czy też w bieżącym roku nie będzie możliwości realizować tego zadania, po prostu nie będziemy w stanie tego zrealizować. Tym bardziej, że wchodzą tutaj w grę uzgodnienia pomiędzy Spółdzielnią Mieszkaniową i Gminą tj. dwoma podmiotami. To nie jest zadanie na już, ale ponieważ jest to sprawa niesłychanie ważna zgłaszam to w tym momencie.

Pan Krzysztof Ojczyk – może się tak króciutko wtrącę do ostatniej wypowiedzi. Na dzisiejszej sesji był Pan Prezes Spółdzielni Mieszkaniowej i rozmawiałem z nim na ten temat. Pan Prezes musiał wrócić do swoich obowiązków, ale poinformował mnie, że jest skłonny współfinansować inwestycję z Gminą w kwestii udrożnienia tych terenów od strony komunikacyjnej. Są jak najbardziej za i w ramach środków ustalonych przez Radę Nadzorczą będą chcieli się w to włączyć, jeżeli była by też zgoda Gminy. To jest pewnie temat na przyszłoroczny budżet, albo następny. Natomiast jest wola, żeby to współfinansować. 
Pani Maria Kądziołka – wykonanie ruchu okrężnego powinno cieszyć się większym zainteresowaniem ze strony Spółdzielni, ponieważ są to bloki, które należą właśnie do Spółdzielni Mieszkaniowej. W trakcie przerwy również rozmawiałam z Panem Prezesem, jest zainteresowany rozwiązaniem tego problemu. Natomiast Szanowni Państwo, tak dalej być nie może, żeby karetka, Straż Pożarna nie mogła podjechać pod bloki. To jest po prostu żenujące, żeby w obecnym czasie, w dwudziestym pierwszym wieku taki coś miało miejsce. Ktoś zrobił kiedyś błędy w projektowaniu, nie my, ale musimy podjąć działania w kierunku rozwiązania tego problemu. Wiemy, że nie rozwiążemy go w tym roku, muszą to być działania rozłożone na najbliższe lata.
Pan Burmistrz – w uzupełnieniu odpowiedź na dwa pytania, o których Pani Radna mówiła. Więc powiem, tak – gdy byłem jeszcze Starostą w pierwszym okresie podjęliśmy działania związane z modernizacją tego budynku min. został wykonany dach na tym obiekcie i to były takie środki jakie wspólnie gospodarowaliśmy. Natomiast później w Gminie powstała koncepcja rozbudowy tego obiektu. Ponieważ wykorzystanie tych pomieszczeń na poddaszu wymagało dodatkowych środków na wykonanie klatki schodowej, wtedy Gmina nie do końca była zainteresowana tą koncepcją. Padł pomysł, aby był budynek rozbudowany tutaj w kierunku sali /szczegółów tego nie znam/. Natomiast wiem, że taką koncepcję Pan Burmistrz Musiał forsował. Ona w ubiegłej kadencji chyba nie znalazła akceptacji. Natomiast, jeśli chodzi o wykorzystanie pomieszczeń na poddaszu można do tego tematu powrócić z tym, że musimy mieć świadomość, że nie będą to pełnowartościowe pomieszczenia. Z jakiego tytułu – to będą po prostu pod skosami te pomieszczenia. Oczywiście, że można powrócić do tego tematu – tam były przewidywane pomieszczenia jak jeszcze nie było windy – no i nie ma tej windy do dnia dzisiejszego. Tam mogliby być ewentualnie pracownicy, którzy nie mają kontaktu z mieszkańcami, a i w jednym i drugim urzędzie są takie wydziały.

Wracając jeszcze do wykonania windy – myśmy takie windy w Powiecie wykonali przy dwóch domach Pomocy Społecznej. Jeden na Brzezowcu, drugi w Porąbce i oczywiście tutaj ja to podtrzymuję – co powiedziałem – aby taki wniosek był sformułowany i ta winda była wykonana jeśli jest to możliwe jak najszybciej. Natomiast chciałbym, aby działania związane z modernizacja tego budynku – wszyscy wiemy, że on jakiś nakładów finansowych wymaga – były skoordynowane. Żeby nie były to działania, że w pewnym okresie przypominamy sobie, że trzeba coś zrobić, albo że jest jakaś awaria. Rozłożyć te działania na kilka lat, aby co roku jakieś środki w budżecie zapewnić. Oczywiście pierwsza kolejność to jest wykonanie tej windy – jeśli będą środki. Chcę się w tym tygodniu spotkać z którymś z Panów Starostów  i ten temat omówić, aby nie było to tak, że nie wiemy co wykonujemy. Chciałbym, żeby to były działania skoordynowane i zaplanowane na jakiś okres czasu. 

Odnośnie boisk, tutaj uzupełnię, ponieważ mam informacje pisemną przygotowaną. 
Otóż – 8 lutego z Urzędu Miejskiego poszło pismo, ponieważ taki był termin dotyczący lokalizacji tych dwóch boisk i te lokalizacje zostały wskazane w dwóch miejscach. Mianowicie przy Szkole Nr 3 i Gimnazjum Nr 2 i takie lokalizacje po prostu zostały podane. Więc jeśli jest tutaj sygnalizacja kolejnego punktu to oczywiście rozważymy i przeanalizujemy to. Trzeba będzie oczywiście sprawdzić czy jest możliwość zmiany. W tym momencie, że budujemy halę sportową przy Szkole Podstawowej Nr 3 to ta lokalizacja była by przy Gimnazjum Nr 2. Tej sali, która jest – z tego co wiem – nie bardzo da się rozbudować. 

Pani Radna Maria Kądziołka – Jeżeli można to ja mam jeszcze jedno pytanie odnośnie sal gimnastycznych. Na Komisji Rewizyjnej Pan Burmistrz poprosił o przegłosowanie wniosku dot. wykonania na razie jednego projektu sali, gdyż chodziło o rozeznanie kosztów, jakie gmina winna zabezpieczyć w budżecie na te zadania inwestycyjne. Chcemy wiedzieć mniej więcej, jakie będą koszty. Teraz dowiadujemy się, że budujemy halę, dużą, pełno wymiarową – tak? 

Budowa sal przy Szkołach to konieczność i bardzo dobrze, że wreszcie weszliśmy w te inwestycje. Tylko czy nie lepiej wybudować mniejszej hale, przy większej ilości szkół, chociażby takie piękne jak w Okocimiu. Pełnowymiarowa hala będzie nas kosztować 7 – 8 mln., z pełnym zapleczem. Czy nie lepiej będzie wybudować, mniejsze hale i za pieniądze, które włożymy w jedną pełnowymiarową - wybudować 3 mniejsze, przy trzech szkołach? Piękne hale na wzór hali Okocimiu.
Pan Burmistrz – Proszę Państwa w tej chwili, gdy te hale czy sale nie były budowane kilka lat to ceny poszły już tak do góry, że miejmy świadomość, że na pewno hala pełno wymiarowa będzie tańsza, ale już nie wybudujemy tych hal czy sal za te kwoty, które były pierwotnie planowane. Czyli np. sala w Okocimiu podejrzewam, że w tej chwili znaczniej więcej by kosztowała. Tak samo jak i inne obiekty. Po prostu koszt materiałów budowlanych jak również koszt wykonawstwa w ostatnim okresie poszedł znacznie do góry. Ja tu się z Panią zgodzę - z tym stwierdzeniem, że koszt budowy tej hali będzie większy od sali mniejszej, natomiast on może wynosić 25% mniej, ale na pewno nie jest tak, że my wybudujemy 2 hale. Natomiast, proszę Państwa my na tym etapie jesteśmy w miejscu. Musimy podjąć jakieś działania, ponieważ jeśli chcemy kiedykolwiek ubiegać się o środki – ja już nie mówię o tym roku – ale chociażby o latach następnych, to my tą dokumentacje musimy mieć. Ja tutaj deklaruję, że jeśli zwiększymy środki i wykonamy dokumentację na halę przy Szkole Nr 3, wykonalibyśmy dokumentację na halę przy Szkole Nr 1 i przy Szkole w Morzyskach, wtedy będziemy mogli porównać koszt wykonania tych obiektów. Mając te 3 dokumentacje proponowałbym, abyśmy wtedy zdecydowali, który obiekt będzie tańszy i jaka będzie różnica między nimi. Będziemy mieli w dokumentacji kosztorys i będzie można oszacować i podjąć decyzję, gdzie tą salę budujemy. Ja bym proponował takie rozwiązanie. Oczywiście Państwo możecie różne propozycje składać, niemniej jednak budżet został przyjęty w grudniu. Przez dwa miesiące był okres jaki był, ale ja chciałbym żeby budżet tegoroczny był zrealizowany, bo Państwo za parę miesięcy będziecie mnie rozliczali. Są terminy składania wniosków i ja muszę podejmować szybkie działania i muszę szybko działać, bo będą teraz nabory do różnych programów, a jeśli nie będziemy mieli dokumentacji – a na wiele rzeczy nie mamy – to proszę zobaczyć co się będzie działo. Potem będziemy sobie pluli w brodę, że nie złożyliśmy tam czy tu, więc czasu jest po prostu mało na to wszystko.

Pani Maria Kądziołka – Kto szybko działa, podwójnie działa. Chodzi o to, aby podobne hale jak w Okocimiu powstały przy naszych szkołach. Mówimy na razie o trzech, natomiast nie bierzemy pod uwagę Szkoły Nr 2 /gdzie w jednym budynku mieszczą się: szkoła podstawowa i gimnazjum/, gdzie jest łącznie ponad 1000 dzieci. Przy szkołach muszą być sale /hale/, bo dzieciaki nie mają gdzie ćwiczyć. Natomiast, Panie Burmistrzu, proszę rozwiać moje wątpliwości – czy jest konieczny taki duży obiekt? Jakie uzasadnienie było tego, że idziemy w pełnowymiarową halę, a nie np. hale podobne do tej w Okocimiu? Dlaczego nie możemy postawić jakiejś mniejszej hali? 
Gdzieś w sąsiednich gminach budowana jest sala, czy hala przy szkole z 2 mil. zł. Czyli za 7-8 mil. wybudować można trzy sale.

Pan Burmistrz – Gdybyśmy chcieli budować teraz taką halę jak mamy w Okocimiu to pewnie koszt należałoby pomnożyć przez dwa. Myślę, że powinni się tu opowiedzieć fachowcy. Jest tu Pan Staszczyk i były Wice Burmistrz Pan Dobranowski. Mogliby swoje zdanie powiedzieć. Ja powiem tyle – odnośnie sali, o której była mowa w Maszkienicach – proszę Państwa to są takie pół środki. Taka sala w jak Maszkienicach - na internecie widziałem bryłę tej sali – myślę, że tego typu obiekty w naszej Gminie nie wzbudziłyby zachwytu. Jeśli budujemy, to budujemy na ileś tam lat. Pamiętam, że będąc Starostą w Powiecie tarnowskim wpadli na pomysł budowy takich hal – 4 te hale miały być. Z tego, co wiem wycofano się z tego pomysłu, bo teoretycznie wyglądały obiekty tanio, ale natomiast wygląd tych obiektów, wizerunek i funkcjonalność wiele pozostawiały do życzenia. Wykonajmy te dokumentacje i zobaczymy – chyba, że Państwo macie propozycje, to w każdej chwili możemy podjąć inną decyzję. Na Komisji u Pana Przewodniczącego Wiśniowskiego był ten temat i nie było głosu sprzeciwu, a jest to przecież Komisja Finansowa .

Pani Maria Kądziołka – nie odnoszę się do hali w Maszkienicach, gdyż kompletnie jej nie znam. Ja mogę odnieść się do hali którą znam i którą widziałam, czyli do hali w Okocimiu, czy do hali w Szczurowej, która kosztowała ok. 3 mil. zł. Jedno czym się martwię to Szanowni Państwo to, iż kontrkandydat Pana Burmistrza, startujący w ostatnich wyborach, bez przygotowania wrzucił do budżetu pewne zadania. Szanowni Państwo zostały rozbudzone nadzieje w naszych mieszkańcach i o te nadzieje chodzi. Proszę zbadajcie, czy pełnowymiarowa hala się tutaj zmieści. Zapewne trzeba będzie uszczuplić teren przedszkola i boiska przyszkolnego. Co z parkingami. Zastanówmy się czy nie jest wskazane wybudowanie mniejszych hal, tak, żeby wszystkie dzieciaki, ze wszystkich szkół miały się gdzie wyszaleć i żeby były one wybudowane przy każdej szkole. 
Pan Antoni Staszczyk – Proszę Państwa, ponieważ obie te sale - prowadziłem budowę sali  w Okocimiu. Teraz jestem na etapie prowadzenia dokumentacji technicznej przy Szkole Podstawowej Nr 3. Chciałem wyjaśnić taką rzecz – Pani Radna mówi, że bardzo się jej podoba hala w Okocimiu i te wymiary wystarczą. Otóż Proszę Państwa chciałbym powiedzieć, że ta sala pełnowymiarowa w Brzesku, kubaturowo nie będzie wiele większa od tej w Okocimiu. W Okocimiu jest bardzo duża sala, ona ma bodajże 34 metry na 26 metrów. Natomiast jest jeszcze przewiązka, która wejdzie, więc tutaj te kilka metrów gdzie sala będzie większa - ta pełnowymiarowa – to tutaj w tą wielkość wejdzie ta przewiązka, która jest kilku metrowa i tam są bodajże dwa pomieszczenia. Więc kubaturowo ten obiekt nie będzie wiele większy. Spodziewamy się, że ten obiekt powinien być trochę tańszy w niektórych aspektach. Po pierwsze w Okocimiu jest trudny teren i było tam palowanie budynku i pochłonęło to dużo pieniędzy. Druga sprawa to, że w Okocimiu musieliśmy robić kotłownię. Natomiast tutaj nie będzie tego problemu, ponieważ Szkoła Nr 3 jest ogrzewana z sieci miejskiej i to jest tylko kwestia podłączenia ciepła z sieci miejskiej. Oczywiście trzeba wziąć pod uwagę, że ceny idą w górę, ale jeżeli nie będziemy, aż tak bardzo udziwniać budynku, będziemy panować nad sytuacją – podejrzewam, że w Okocimiu jest dość dużo rzeczy zrobionych, które powiedzmy nie dodały urody, a były kosztowne. Będziemy się starać, żeby ten obiekt nie był, aż tak drogi. Dlaczego ta decyzja była dosyć szybko podejmowana? Dlatego, że wiadomo, że chcąc uzyskać dotacje musimy szybko złożyć wniosek wstępny. Tam są możliwości uzyskania dosyć dużych środków, nawet niektórzy mówią o 60%. Co prawda do wniosku wstępnego nie potrzebujemy dokumentacji technicznej, ale jeżeli złożymy wniosek wstępny i dostaniemy, rzeczywiście pozytywną opinię, że wniosek możemy już składać wniosek już właściwy, wtedy nie będzie już czasu żeby zrobić dokumentację techniczną. Ogłosić przetarg i zrobić dokumentację techniczną to czas ok. pół roku. Sam przetarg 2 miesiące plus zrobienie projektów to ok. 4 miesiące. Dlatego później nie zdążymy. Wiadomo, że te środki, które mamy dostać na budowę sal – wnioski będą rozpatrywane sukcesywnie – będą pieniądze przydzielane do wygaśnięcia puli finansowej. Więc kto złoży pierwszy wniosek ten ma większą szansę na dostanie tej dotacji. Dlatego trzeba się tu spieszyć. Nie znaczy to, że dalsze projekty – czy w Morzyskach, czy przy Szkole Nr 1 nie będą realizowane, ale chcemy zrobić to po kolei. Najpierw jedną salę i tą salę chcielibyśmy zrobić większą, dlatego, że prawdę mówiąc w Brzesku nie ma sali dużej. Wybudowaliśmy salę gimnastyczną w Jadownikach – dosyć dużą i słyszy się dzisiaj zastrzeżenia. Wybudowaliśmy w Jasieniu mniejszą - bo nie pozwalała działka na większą salę i w Okocimiu. Są takie głosy z Brzeska, że w Brzesku nie powstała żadna sala gimnastyczna. Te co są nadają się do zajęć korekcyjnych z dziećmi. Na wszelki wypadek – bo może być tak, że gdyby środki się skończyły – mówię o dotacjach na budowę sal gimnastycznych, i będzie taka sytuacja, że zostaniemy o tej jednej sali, którą wybudujemy – jeżeli wybudujemy – przy Szkole Nr 3. Dlatego wypadałoby zacząć od takiej sali pełnowymiarowej, ponieważ jeśli by doszło do tego, że tych innych sal nie będzie przy Szkole Nr 1, to żeby przynajmniej ta jedna sala była prawdziwego zdarzenia w mieście. Po to, żeby można było organizować rozgrywki między-szkolne. Słychać też głosy, że przy Zespole Szkół Ponadgimnazjalnych ma powstać sala. Po pierwsze, tej sali nie ma – ona jest na razie na papierze – i nie wiadomo czy powstanie. Druga sprawa to, to, że my nie możemy zajęć z wychowania fizycznego – programu ze szkół podstawowych i gimnazjalnych – nie możemy realizować w obiekcie, który nie należy do nas, który jest Starostwa. Można owszem popołudniu tą salę wykorzystywać dla jakiś sekcji sportowych, ale nie możemy liczyć na to, że w sali gimnastycznej, która jest Starostwa, będziemy realizować program szkoły podstawowej i gimnazjum. 
Pan Józef Kubas – Proszę Państwa ja chce wzmocnić zdanie, które usłyszałem na końcu  w wypowiedzi Pana Staszczyka. Finanse są bardzo ważne, najważniejsze, ale zwróćcie uwagę na wymiary sal. Wymiary, to co usłyszeliśmy na końcu – czy będą się mogły odbywać jakieś zawody, czy nie. Czy będziemy mieć tylko hale, żeby dzieci biegały, natomiast nie będzie można zorganizować żadnych zawodów w piłce ręcznej, czy koszykówce, bo takie są przepisy. Powiem Państwu, żebym nie był gołosłowny – drużyna Bocheńskiego, obecnie II ligowa w piłce ręcznej rozgrywa mecze w Kłaju, który leży w powiecie wielickim. Dlaczego? Ponieważ oni mają w bocheńskim sale, ale typu Okocim itd. Natomiast są to niepełnowymiarowe. Ponieważ sala ogólniaka bocheńskiego Nr 1 jest obecnie w remoncie. Tak wygląda problem. Muszą jeździć kawał drogi na salę pełnowymiarową. Zastanówmy się nad tym problemem. 

Pani Radna Pacewicz-Pyrek – Trudno, żebym się tutaj nie odezwała, bo sprawa dotyczy mojego Osiedla, którego jestem mieszkanką. Czuje się rzeczniczką mieszkańców tego Osiedla i zwrócę Państwu uwagę, ze jest to jedno z największych Osiedli w mieście i mieszka tu najwięcej ludzi. Wracając do Szkoły Nr 3, od dawien dawna nie była remontowana. Wiele rzeczy przydałoby się tam zrobić – no na to może nie ma pieniędzy, ale skoro jest szansa na halę to ja się będę jak przysłowiowy „osioł” upierać przy tym. 
Pani Radna Apolonia Warzecha – Szanowni Państwo, Panie Burmistrzu ja w sprawie placów zabaw. Słyszałam, że kolega interweniował i jest mu przyznane z tych 70 tys. 20 tys. Ja od razu tłumaczę – nie chce zabierać koledze – tylko ja też od wielu, wielu lat składam wnioski i propozycje do Biura Promocji. Chcieliśmy – dwa miejsca były wskazane – chciałam zapytać czy te resztę środków już jest podzielone i kto je podzielił, a jeżeli nie to kiedy będą dzielone i przez kogo? 
Pan Burmistrz – Pani Radna te propozycje w żaden sposób nie były przez mnie ustalane i ja tylko mam informację, że kiedyś – nie wiem – czy na Komisjach czy w jakim sensie były omawiane, dlatego z informacji, jakie mam to było jeszcze chyba przewidywane Bucze. Ostateczne decyzje nie zapadły i możemy omówić sprawę tego podziału na Komisjach. Ja wiem, że każdy jest z innego Sołectwa, z innej dzielnicy miasta i chciałby coś zrobić. Ja będę się tak starał robić – na ten budżet miałem niewielki wpływ – natomiast teraz będę się tak starał robić, aby potrzeby wszystkich mieszkańców, dzielnic, Sołectw w jakiejś części zaspokajać. Nigdy nie ma tak, że się da jednakowo po równo wszystko zrobić. Zawsze ktoś będzie się troszkę pokrzywdzony, ktoś będzie mówił, że jest wyróżniony. Problemów jest bardzo dużo i tych problemów zostanie na wiele lat. My skończymy urzędowania – nasze kadencje się skończą, a nasi następcy będą mieli jeszcze wiele, wiele zadań do zrealizowania, ponieważ to co będzie wykonane, będzie wymagało remontu, przyjdą nowe czasy, będą nowe technologie, będą nowe pomysły. Na to będzie trzeba znajdować środki. Więc tych propozycji na pewno będzie wiele. Jeśli będzie przygotowywany budżet na następny rok – na rok 2009 – będzie to budżet, na który w jakimś sensie będę miał duży wpływ, więc na pewno będę w jakimś sensie za ten budżet odpowiadał. Ja w tej chwili, ten budżet, którzyście Państwo przyjęli chcę zrealizować i to co jest możliwe poprawić w tym roku. Gdzie będzie możliwość, chcę pozyskać dodatkowe środki. Jestem otwarty na współpracę – tak jak mówiłem – ze wszystkimi Radnymi bez względu na to, jaki kto prezentuje klub, jakie ma przekonania i do jakiej partii należy. Chciałbym, żeby taka współpraca w Radzie była i mam nadzieje, że uda się nam taką formę współpracy znaleźć. Więc tyle z mojej strony i odnosząc się do tych placów zabaw, myślę że będziemy decydowali wspólnie. Chciałbym, żeby się nam udało, bo jest jeden z programów, na który można składać wnioski, żeby udało się nam jeszcze jakiś środków pozyskać, żeby pule na te palce zabaw zwiększyć. 
Pani Maria Kądziołka – zabiorę jeszcze głos w sprawie sal, hal które budujemy.

Szanowni Państwo, Pan Staszczyk przekonał mnie, że jeżeli to są wymiary takie same, nie większe niż w Okocimiu to podpisuje się za halą pełnowymiarową z proponowanym usytuowaniem przy Szkole Podstawowej Nr 3, żeby tylko się zmieściła w tym terenie wraz  z koniecznym zapleczem. Natomiast, zwrócę Państwu uwagę na jeszcze jedną wypowiedzi Pana Staszczyka, a mianowicie – Wybudowane są sale w Jadownikach i Jasieniu i zaczynają być głosy niezadowolenia. Mam pytanie - Kto przygotowywał projekty tych sal? Proszę Państwa, wybudować taką piękną salę w Jadownikach i żeby sala nie miała ć widowni – kto to projektował. W Jasieniu wiemy, że nie było możliwości postawienia większej Sali. Natomiast w Jadownikach, w koło szkoły ogromny teren - ktoś projektował tą salę?. 
Pan Burmistrz – Proszę Państwa wracając – bo tutaj Pan Naczelnik Dobranowski będzie chciał zabrać głos – ja tutaj powiem tylko dwie rzeczy. Oczywiście większy obiekt próbujemy wybudować w miejscowości, która stanowi połowę mieszkańców Gminy. Wiadomo, że pełnowymiarowych dużych obiektów nie będziemy budowali w małych miejscowościach, bo one nie będą wykorzystane. Tam zapotrzebowanie i możliwości – jest sensowne budowanie obiektów na miarę wykorzystania. Chce również zaznaczyć to, że musimy też zapomnieć, że my będziemy budowali obiekty za pieniądze, które były kilka lat temu. Dwa ostatnie lata spowodowały bardzo duży wzrost cen wykonywanych inwestycji. Akurat przez ostatnie półtora roku nie był realizowany w terenie Gminy żaden większy obiekt, więc nie mamy tego odniesienia. Myślę, że dokumentacja i kosztorysy pokażą nam jaki to będzie koszt. Natomiast śmie twierdzić, że po tym wzroście cen, który nastąpił w ostatnim okresie czasu, to ten obiekt bez względu na to czy byłby on taki jak jest planowany, czy taki jak jest w Okocimiu to byłby znacznie większy.
Pan Bogdan Dobranowski – Panie Przewodniczący, Panie Burmistrzu, Wysoka Rado ja króciutko chcę wesprzeć zdanie, które powiedział kolega, że kubaturowo ta sala, którą planujemy nie będzie dużo większa – a śmie twierdzić, że kubaturowo taka sama – dlaczego? Zarówno w Jasieniu jak i w Okocimu przewidziano pewne pomieszczenia dodatkowe, pomieszczenia na sale dydaktyczne, których tutaj nie przewidujemy i dlatego będzie powierzchni użytkowej troszkę więcej, bo same wymiary boisk będą większe, natomiast kubaturowo będzie to porównywalne i to też przedkłada się na cenę. Natomiast rozważaliśmy – bo tu Pani Kasi Pacewicz Pyrek po cichutku podpowiada – sprawę świetlicy i z Panem Burmistrzem dyskutowaliśmy kilkukrotnie zanim podpisany został przetarg. W tym pobliżu maja powstać przynajmniej dwa obiekty – sala gimnastyczna i centrum edukacyjno-biblioteczne - natomiast nasza Biblioteka Miejsko Publiczna i Pedagogiczna. Po konsultacjach z Panią dyrektor szkoły doszliśmy do przekonania, że świetlica musi mieć wyodrębnione dojście do budynku, wyodrębnione wejście i wręcz oddzieloną strefę od szkoły. To z kolei generowałoby na osobną szatnie dla świetlicy, osobne toalety dla świetlicy. Uznaliśmy, że lepszym miejscem będzie jednak biblioteka. Tym bardziej, że wszyscy wiemy, że ta nazwa centrum edukacyjno-biblioteczne stąd się wzięła, że mają być programy, które w sposób łatwiejszy dofinansowują obiekty, w którym się również funkcje kształcenia ustawicznego zamieści. Przynajmniej w koncepcji biblioteki będzie to powtórzone w projekcie, będą pewne pomieszczenia, których funkcje będzie można przypisać do świetlicy. Uznaliśmy po dyskusji z Panem burmistrzem, że będzie to lepsze rozwiązanie, gdy świetlica powstanie w obiekcie biblioteki niż sali gimnastycznej w Szkole Podstawowej Nr 3. 
Pan Krzysztof Ojczyk – Ze swej strony wypada mi już po tych wyjaśnieniach, życzyć Panu Burmistrzowi sukcesów przy tej dużej sali. Mam nadzieję, że się to powiedzie.
Pan Burmistrz – dokładnie wszystkie te aspekty były analizowane. Ponieważ jak Pan Naczelnik Dobranowski mówił o samodzielnym usytuowaniu się tej świetlicy, inne wymagania są później przy lokalizacji dróg dojazdowych i okazało się, że byłby problem ze zlokalizowaniem tych dróg dojazdowych i ze zlokalizowaniem parkingu. To jednak regulują oddzielne przepisy i wymagania byłyby całkiem inne. Natomiast proszę Państwa wysłałem tam pracowników. W trybie pilnym były przeprowadzone rozmowy z Panią Dyrektor, ona też miała propozycje pewnych rozwiązań, była dyskusja, fachowcy się nad tym zastanawiali. Chcieliśmy wybrać jak najlepsze rozwiązanie i wydaje się mi, że te rozwiązania, które są proponowane mają szansę być rozwiązaniami optymalnymi. 

Wracając do sprawy świetlicy, chyba najlepszym rozwiązaniem będzie - po analizie – żeby ta świetlica była, ponieważ wiem, że takie były sugestie Komisji, żeby znajdowała się w obiekcie biblioteki.

Pan Radny Marek Adamczyk – Panie Przewodniczący, Panie Burmistrzu, wysoka Rado ja będę musiał Was opuścić, chciałem się odnieść tylko króciutko do wypowiedzi Pana Lecha Pikuły odnośnie BIM-u. Pozwólcie mi, że zmienię temat gdyż musze Państwa opuścić, gdyż właśnie w intencji Państwa zamówiłem mszę św.

Panie Radny Pikuła z taką wielką troską zawalczył Pan o BIM, że aż dziwię się jednemu, że nie zauważył Pan, że przyszły zmiany. Zima się skończyła, wiosna przyszła – więcej optymizmu. Jeżeli Pan nie wie, w jakich warunkach ukazywał się pierwszy numer BIM-u to proszę zapytać Redaktora Naczelnego ile uzyskał pomocy od Państwa, żeby ten numer się ukazał. Do Pana wypowiedzi odnosi się jeden z napisów na murze jednego z budynków koło Szkoły Nr 3 – „bitwa trwa dalej”, a ktoś mądry napisał pod spodem „to się bijcie”. Dziękuję.

Pani Maria Kądziołka – Panie Przewodniczący, Wysoka Rado ja jeszcze wrócę króciuteńko do sprawy hal. Szanowni Państwo bardzo się cieszę, że omówiliśmy i wyjaśniliśmy tutaj sprawy dotyczące budowy sal i hali sportowych w naszej gminie. Ponieważ różne informacje na ten temat do nas docierały. Szkoda tylko, że na Komisjach sprawy te nie zostały wyjaśnione i omówione. Dwoma rękami podpisuje się pod tym, żeby hala powstała. Z przedstawionych tutaj wyjaśnień wynika, że będzie to hala, która nie będzie więcej kosztowała niż w Okocimiu. Życzę, żeby nam się powiodło. Przy każdej szkole powinna być sala gdzie dzieciaki mogłyby ćwiczyć od rana do wieczora i tutaj spędzać wolny czas. Podam przykład z mojego Osiedla – w każdą środę, na dwie godziny dzieci mają wynajętą salę i tutaj pod opieka nauczyciela spędzają wolny czas. Młodzież musi gdzieś rozładować energie i muszą powstawać obiekty, do których będą mogły się udać. Dlatego tak walczę, między innymi o to, aby powstały świetlice na osiedlach oraz boisko na terenie łąk znajdujących się pomiędzy dwoma dużymi osiedlami.
Natomiast, Pan Marek Adamczyk podjął temat, którym Pan Radny Pikuła rozpoczął fatalnie dzisiejszą sesję, takim niepotrzebnym i można to nazwać wstrętnym jątrzeniem. Chciałabym skierować kilka słów do Pana Pikuły. Skończyła się Panie Pikuła w miesięczniku wydawanym przez Gminę polityka. Te działania /nie chcę drugi raz używać tego słowa - jątrzenie/ - Pan dzisiaj na początku sesji były karygodne. Niech się Pan Panie Pikuła zajmie merytoryczną pracą tak w Komisjach, jak i tutaj w Radzie. Zapraszam Pana do współpracy oraz do merytorycznej pracy i proszę niech Pan swoją energię kieruje na dobro mieszkańców. Co by nie powiedzieć to na razie działania Pana tutaj w Radzie są działaniami poniżej pewnego przyzwolenia społecznego.
Pani Radna Ewa Chmielarz – Panie Burmistrzu, jeżeli będzie Pan rozpatrywał budowę hali to ja bardzo proszę, żeby Pan jednak rozpatrzył budowę hali w Morzyskach, ponieważ budynek GOSIR-u mógłby być zapleczem dla tej hali. Na pewno nie będzie to taki koszt jak będzie to budowanie hali z zapleczem i proszę wziąć pod uwagę to, że Mokrzyska jest druga co do wielkości wsią po Jadownikach i na północy Gminy naprawdę nie ma żadnej hali. Tak jak było mówione jest w Okocimu, Jadownikach, Jasieniu, a na północy Gminy nie ma żadnej hali.

Ad.17. Odpowiedzi na zapytania przewodniczącego Młodzieżowej Rady Gminy 

Zapytań brak. 

Ad.18. Wolne wnioski i zapytania 

Pan Radny Józef Kubas – Na przystanku komunikacji zbiorowej przy ul. Uczestników Ruchu Oporu jest piękna tablica, która jest planem miasta. Jest ona rzeczywiście fajna, piękna, czytelna przede wszystkim, ale okazuje się, że duża część tej tablicy za chwile spadnie. Kiedyś bawili się tam oczekujący na BUS do Gwoźdzca i chcieli rolować od dołu. Zwróciłem delikatnie uwagę – odstąpili. Nie daj Boże, żeby to spadło i zrobi coś komuś. Proszę zwrócić uwagę, bo to jest już tak 2 tygodnie. Puściły te bolce, które spinają – jest niebezpiecznie.

Druga rzecz – nie wiem kto sprząta miasto, w każdym razie nie można sobie pozwolić na to, że zbiera się ten brud, ziemię, tworzy się kupki i dopiero za dwa dni przyjeżdża pojazd, który zbiera to. To wszystko jest rozjechane automatycznie. Cóż mówić pracownikom, którzy to wykonują. Przecież powinien ktoś pomyśleć, że normalnie się zbiera i od razu wywozi, bo kierowcy to rozjadą. Drogi mamy takie jakie mamy.

Trzecia rzecz – Panie Burmistrzu nie wiem czy to powiedzieć czy nie – ale ta araukaria umiera – to jest mój dar dla tej sali. Kiedyś chciałem, że jeśli przestanę być Radnym to ona tu zostanie. To jest naprawdę fajne drzewo, ale przez miesiąc nikt jej nie podlewał. Jak sprawdzałem to mało palca nie złamałem. Oczywiście już zaaranżowałem dzisiaj służby – to trzeba nawozić. Mnie nie wolno wskazywać do tego pracowników i mówić co mają robić.

Pan Burmistrz – myślę, że to ostatnie zapytanie będzie natychmiast wykonane.

Pan Krzysztof Ojczyk – Czy w ramach wolnych wniosków ktoś z Państwa Radnych chce zabrać głos. Proszę Pan Sołtys prosił pierwszy o głos, a potem Pan Kornaś.

Pan Sołtys Sterkowca Józef Witek – Proszę Państwa prawdopodobnie wszyscy Sołtysi otrzymali zaproszenia na spotkanie do Krakowa, no ale byłem tylko ja i chciałem się podzielić informacjami. Było to spotkanie skierowane do Sołtysów, ponieważ było to z onkologii zaaranżowane i dotyczyło naszych Pań, głównie profilaktyce raka piersi i szyjki macicy. Jest sytuacja kuriozalna, ponieważ jak zawsze brakował pieniędzy, tak teraz pieniądze są to znowu kuleje sprawa tych badań. Mało jest osób. Była przedstawiana ta sytuacja przez jednego z Profesorów, potem dwóch Docentów, a na końcu było najbardziej przejmujące to, że były Panie, które były już po operacji rak piersi i mówiły o swoich przejściach. Były też przedstawicielki z Hospicjum i mocno akcentowano to, aby Sołtysi włączyli się w agitacje wśród swoich mieszkańców, ponieważ statystyka w Małopolsce nie jest najlepsza. Wprawdzie Brzesko było tam gdzieś poniżej środka, ale zmierzam do tego, aby te Panie, które mieszczą się w granicy ryzyka, czyli między 50 a 69 rokiem życia – ja chyba musze się zwrócić do komisji Zdrowia – żeby to jakoś zorganizować. Jeżeli przyjeżdża mambobus i zgłasza się tylko 6 osób to są to pieniądze stracone, dlatego taką akcje musielibyśmy wcześniej przygotować, żeby zachęcić osoby. Niestety jest taka statystyka, że umiera dużo osób. W krajach europejskich jest dużo mniej. Dziękuję bardzo. Przepraszam - Jeszcze jedna sprawa. Na posiedzeniu Rady Sołeckiej Pan Bogusz powiedział, że gdzieś pracuje w Iwkowej i tam okazuje się, że mogą być worki w sklepach na sortowane śmieci. Dlaczego u nas tak się wszyscy upierali, że nie może być tak z tymi workami – tego nie rozumie – a efekty są takie jakie są, że ja zbieram praktycznie co drugi dzień worki podrzucane pod kosze, które założyłem w Sterkowcu. Już zaczyna dawać to efekt – niech wszyscy palą – to już zaczyna być nadwyżka tych plastików i już zaczynają być podrzucane. Co będzie dalej? Uważam, że trzeba znaleźć sposób, aby worki były w sklepie. Wtedy mieszkańcy pójdą i kupią ten który im się kończy, a potem wystawią go do zabrania.

Pan Krzysztof Ojczyk – Dziękuje bardzo. Tą ostatnią wypowiedź dedykuje do Pana Burmistrza. Pan Bogusz o ile wiem, pracuje w Gminie Lipnica Murowana – można zapytać jakie tam są doświadczenia.

Oddaje głos Redaktorowi BIM-u Panu Łukaszowi Kornaś.
Redaktor Naczelny BIM Pan Łukasz Kornaś – Szanowni Państwo, Wysoka Rado, Panie Burmistrzu. Nie spodziewałem się, że będę zabierał dzisiaj głos – no tak się stało, zostałem wywołany do tablicy przez wypowiedź Pana Radnego Pikuły, a raczej przez skalkowanie tego co napisał Pan Marek Latasiewicz i przedstawienie. Żałuje, że nie ma Pana Marka Latasiewicza tutaj na tej sali, ale być może przeceniłem jego umiejętności komunikowania się z ludźmi, no bo tak znakomity dziennikarz chyba nie powinien uciekać od tego, żeby wszystkim nam tutaj przedstawić swoją ocenę. Skoro się tak stało, to muszę Panu odpowiedzieć. Dlaczego używa Pan jako argumentów fragmentów tekstów wyrwanych z kontekstu. Myślę, że zapoznał się Pan zarówno i z BIM-em i z oceną Pana Latasiewicza, tak ze zrozumieniem. Zarówno dotyczy to moich słów jak i słów zawartych w artykule Pani Radnej Katarzyny Pacewicz-Pyrek. Otóż tak – pozwolę sobie przeczytać fragment swojego tekstu – „Ze względu na kalendarz i porządki w naturze święta wiązały się też z zabawami, które niejednokrotnie odbijały się na zdrowiu małoletniego. Mam tu na myśli grudniowe bitwy śnieżne i szaleństwa w białym puchu, po których mama załamywała ręce nad czerwonym nosem, przemarzniętymi palcami i do cna przemoczonym ubraniem i butami. Poniedziałek wielkanocny również kończył się podobnie, ale przyczyną takiego stanu rzeczy był oczywiście śmigus dyngus. W wieku dziecięcym dysponowało się małą sikawką, atakując wodą kogoś z najbliższego otoczenia. Z biegiem lat oręż zwiększał swoją siłę, zasięg działań operacyjnych obejmował coraz to większy obszar, a i cel ataków zmieniał się znacząco. Wiadro wody i pisk dziewcząt, była to największa przyjemność sztubaka.” No cóż, normalnemu człowiekowi ten tekst raczej powinien kojarzyć się ze świętami, a że Panowie  w pewnym wieku szukają podtekstów związanych z „sikawką” – Gratuluję. Przywołuje też Pan radny Pikuła teksty Pani Kasi Pacewicz - Pyrek. Pani Kasia ma świetne pióro, o czym przekonaliśmy się czytając jej felietony w BIM-ie. Wydaje się mi, że osobiste wycieczki pod jej adresem oraz to co miało miejsce przedtem, czyli seksistowski, rubaszny komentarz jaki raczył Radny Pikuła wyrazić na temat felietonu Pani Kasi nie przystoi mężczyźnie i trąci pejoratywnie rozumianym sarmatyzmem, nie tylko tym z sumiastym wąsem, ale i słomą w butach. Niestety. Kolejny punkt – usłyszeliście Państwo informację, o tym, że wydawcę BIM-u mogą spotkać poważne konsekwencję, ponieważ nie zasłoniłem wizerunku przestępcy, dewianta seksualnego, mordercy i gwałciciela. Cóż – pochylanie się przez Radnego Pikułę nad losem tego człowieka i pokazywanie jak bardzo może ucierpieć jego godność pozostawię bez komentarza. I na koniec mówi Pan, że gazeta źle się sprzedaje, co jest niestety wierutnym kłamstwem. Jak można się dowiedzieć od Pana Sekretarza – Marka Kotfisa numer lutowy BIM-u sprzedał się w liczbie 697 szt. co przy nakładzie 780 egzemplarzy daje procentowo liczbę 89,3. Tyle na ten temat. Dziękuje bardzo.

Pan Radny Lech Pikuła – Panie Przewodniczący myślę, że nie powinno dopuścić się do tego, żeby obrażać Radnego na tej sali - Ja tylko tyle komentarza – przez Pana Redaktora Naczelnego BIM-u. Ja sobie tego nie życzę po prostu.

Pani Radna Maria Kądziołka – mam pytanie do Pana Pikuły – a czy Panu Pikuła wolno obrażać osoby znajdujące się na tej sali? Jakie Pan Pikuła ma prawo do obrażania innych? To się powtarza nie po raz pierwszy i ja naprawdę apeluje do Pana Pikuły, tak z głębi serca – Panie Pikuła, bardzo Pana proszę niech się Pan weźmie do merytorycznej pracy, do współpracuje z nami, a nie sieje wokół nas ziarna goryczy. Bardzo Pana proszę. 
Jeszcze jedno pytanie już poza powyższym tematem – Szanowni Państwo i Panie Burmistrzu przeznaczyli w budżecie środki na zakup szczepionki przeciwko meningokokom dla 6-latków. Proszę o informację, co w tej kwestii zostało zrobione.

Pan Burmistrz – Ten temat – generalnie spraw medycznych – był ostatnio omawiany na Komisji, bodajże zdrowia i tam stosowne wnioski zapadły. To, co Pan Sołtys poruszał, dokładnie ten temat był omawiany i tutaj Pan doktor będzie wiedział, jakie stanowisko zaprezentować. Pani Radna Ewa Chmielarz też była na tej Komisji, bo jest członkiem – była dość merytoryczna dyskusja. Jeśli Pan Sołtys ma ochotę to myślę, że może się w działania, które mają szanse być realizowane, włączyć. To jest na pewno temat ważny, była mowa na Komisji, że są środki – nie wszyscy korzystają z tych badań. 

Odnośnie tej szczepionki z informacji, która do mnie dotarła – była orientacyjna cena przedstawiona przez Pana Doktora – bodajże – Kasperczyka. Moje stanowisko było takie, że ponieważ to zadanie będzie realizował Szpital – bo to jest chyba forma dotacji – ustaliliśmy – tu Pan Doktor mnie poprawi – ale chyba tak było, że ma być propozycja ze strony Szpitala, jeśli to on ma to zadanie zrealizować, a my tą dotację przekażemy. Chyba ostatecznie takie było sformułowanie.

Pani Radna Katarzyna Pacewicz Pyrek – Ja również w kwestii obrażania Radnych przez Radnych, innych przez Radnych, et-cetera. Panie Lechu z całym szacunkiem, ale Pan również obraził mnie, obraził Pana Redaktora i parę innych osób, które do tych dwóch numerów odważyły się napisać. Nie chciałabym wracać do przeszłości, ale poprzedni Redaktor Naczelny również obrażał Radnych pisząc i strasząc ich komornikiem - Ja nie chciałabym tutaj się rozwodzić – nie zawsze zawierał ścisłe informacje. Ja uważam, że należy Panu Redaktorowi dać czas, bo pierwszy numer przyznam, był gorszy, drugi jest lepszy – ja mam nadzieję, że kolejne będą już tylko dobre – i to od nas wszystkich zależy. Proszę Państwa ja coś tam napisałam może Państwo też spróbujecie. Chyba każdy może, Pan Redaktor jest chętny na wszelkiego rodzaju artykuły, twórczość wszystkich mieszkańców nie tylko Radnych i może przestańmy już dyskutować na temat jakości i porównywania jednego Redaktora do drugiego. Wykażmy się sami. 
Pan Krzysztof Ojczyk – Ja też jestem Panie Radny /odnosząc się do pana apelu/ przeciwny obrażaniu kogokolwiek przez kogokolwiek i to jest fakt. Wydaję mi się, że to co powiedziałem na początku – nie kryłem swojego zaskoczenia czy oburzenia - odniosłem wrażenie, że w tej wypowiedzi utożsamiając się, przedstawiając w ten sposób informację Pana Latasiewicza w zasadzie obraża Pan osoby trzecie. Żeby nie być goło słownym - to przytoczę, przecież słynne Pana zdanie, „że dzień bez wazeliny jest dniem straconym”. Tego typu i podobne zdania, które padły nie były pierwsze. Myślę, że jeżeli tak, to trzeba się uderzyć w piersi i powiedzieć sobie, że czasem też to jest moja wina. Dotyczy to w zasadzie wszystkich nas Radnych, którzy są tutaj na sali. Odrobinę szacunku i mniej złośliwości i powinno być normalnie. 
Pan Radny Adam Smołucha – Postaram się krótko odpowiedzieć w dwóch kwestiach. Jedna poruszana przez Pana Sołtysa dot. programów profilaktycznych, druga sprawa szczepień przeciwko meningokokom.

W pierwszej sprawie – tych programów profilaktycznych, schorzeń onkologicznych u kobiet zresztą jak schorzeń onkologicznych innego rodzaju – jest brak wiedzy. My te programy prowadzimy w Szpitalu, te programy prowadzone są od lat, zarówno program profilaktyczny raka sutka, jak i program profilaktyczny raka szyjki macicy. Natomiast, obserwujemy z roku na rok coraz lepszą zgłaszalność, no nie mniej jednak dalekiej od możliwości, którymi dysponujemy co do ilości wykonania tych badań. Nie ma takiej potrzeby, żeby mammobus przyjeżdżał na teren Brzeska, dlatego, że my dysponujemy mammografem i możemy tych badań wykonywać znacznie więcej niż do tej pory. Jest tylko kwestia upowszechnienia wiedzy na ten temat wśród kobiet i pogłębienia świadomości w tym zakresie. 

Jeżeli chodzi o szczepienia przeciwko meningokokom to ostatnio na Komisji Zdrowia uzyskaliśmy informację, że są już zarezerwowane pieniądze na ten cel. Ponieważ tutaj jak gdyby nie ma sezonowości, co do szczepień, czyli nie ma określonych terminów, kiedy należałoby wykonać to szczepienie. Szczepienie może być przeprowadzone w dowolnej porze roku. Rozpoczęliśmy działania, żeby określić populację tych dzieci, która ma być poddana tym szczepieniom. Będziemy organizować przetarg, natomiast to są techniczne już sprawy związane przekazaniem tych funduszy. 

W między czasie uzyskałem informację, że Szkoła Nr 2 uzyskała pieniądze – nie wiem czy się nie mylę, proszę mnie poprawić, Pani Skarbnik będzie to wiedziała – na unit stomatologiczny – Szkoła Nr 1 – tak. Rozpoczęły się tam prace modernizacyjne w pomieszczeniu gdzie ten unit ma być ustawiony. Tak więc, ta inwestycja będzie zrealizowana w najbliższym czasie.

Pani Radna Maria Kądziołka – Czy szczepień przeciwko meningokokom nie można przeprowadzić w przedszkolach, szkołach – na miejscu. Wtedy rodzic będzie przy dziecku?

Pan Krzysztof Ojczyk – proszę Państwa jeszcze jedna bardzo ważna rzecz – kwestia objazdu. Prosiłem, żeby się zastanowić. Pan Burmistrz sygnalizował mi, że w poniedziałek przyjmuje strony, a chciałby również wziąć udział w tego typu wizji. Więc być może zaproponowalibyśmy wtorek albo środę.– w środę za tydzień?. Ustalono, że będzie to godzina 1300 w środę 9 kwietnia, zbiórka pod Urzędem. Ostatecznie przez Panie z Biura Rady termin zostanie potwierdzony.

Pan Radny Adam Smołucha – odpowiem na pytanie, czy szczepienia nie mogą być zrealizowane w Przedszkolach. Otóż – nie, nie mogą być – muszą być w Ośrodku Zdrowia.

Ad.19 - Zamknięcie obrad sesji.

Przewodniczący Rady Miejskiej Pan Krzysztof Ojczyk- zamknął obrady XXII Sesji Rady Miejskiej w Brzesku .
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